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1 bm, przed gmachem Orga
nizacji Narodów ZJednoczo· 
nych zawisła po raz pler\Wlzy 
flaga Chińskiej Republiki LU• 

dowej. 
CAF - AP - tele1<>to 

Delegacja 
chi fiska 

na XXV I sesję ZO 
Agencja France Presse poda· 

je, że rząd ChRL przekazał we 
wtorek sekretarzowi generalne· 
mu ONZ U Thantowi Listę 
członków swej delegacji na 
XXVI sesję Zgromadzenia Ogól· 
nego. Rząd pekiński nie podał 
jednak kiedy delegacja ta przy· 
będzie do Nowego Jorku. 

Przedstawicielem ChRL w Ra· 
dzle Bezpieczeństwa wyznaczo· 
ny został Huang Hua ambasa· 
dor tego kraju w Ottawie. Je· 
go zastępcą jest Czen czu. 

Agencja France Presse dono
si, że według pogłosek krążą· 
cych w siedzibie ONZ delega
cja Ch ińskiej Republik! Ludo
wej na XXVI sesję Zgromadze
n ia Ogólnego ma przybyć do 
Nowego Jorku w czwartek lub 
w piątek. I 

A Cena 50 gr 
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Z udziałem Edwarda Gierka 

Pierwsza wojewódzka 
przedzjazdowa konferencja PZPR 

w Katowicach 
W Katowicach obradowała pierwsza w obecnej kampanii przedzjazdowej wojewódzka 

konferencja partyjna. Wśród ł55 delegatów, reprezentujących 300·tvslęczną organizację partyj· 
ną Sląska I Zagłębia, obecny jest I sekretarz KC PZPR Edward Gierek, który Jest człon· 
klem organizacji partyjnej kopalni „Sosnowiec", a mandat na konterencjlj wojewódzką 
otrzymał od miejskiej organizacji sosnowieckiej. 

W 
katowickich obradach 
uczestniczą r.zlonkowle 
centralnego aktywu par· 
tyjnego: Jerzy Antczak 
- główny reżyser TV, 
Stefan Będkowski 

prezes ZUS, Jan Chyllńskl 
wiceprzewodniczący Komisji 
Planowanla przy Radzie Mini· 
strów, Włodzimierz Janlurek -
wiceminlster, rzecznik prasowy 
rządu, Stanisław Kowalczyk -
kierownik Wydziału Przemysłu 
I Komunikacji PZPR, Stefan 
Misiaszek przewodniczący 
CKKP, Jan Mitręga - wlcepre· 
mier, minister górnictwa I ener· 
getykl. Eugen\usz Molczyk 
gen. dywizji, główny Inspektor 
szkolenia MON, Wiesław Ociep
ka - kierownik Wydziału Adm\· 
nistracyjnel'(o KC PZPR, Ka· 
zimlerz Olszewski - minister 
handlu zagranicznego, Józef Pa· 
Jestka wiceprzewodniczący 

Komisji Pla,n<l'V\•a.nia prz;y Radzie 
Ministrów, Zygmunt Stępień -
zastępca kierownika Biura 
Spraw Kadrowych KC PZPR 
Franciszek Szlachcic mini· 
ster spraw wewnętrznych, An· 
drzej Werblan - wicemarsza1P.k 
Sejmu, Janusz Wilhelmi - re· 
daktor naczelny tygodnika „Kul· 
tura", Władysław Zastawny -
rektor WSNS przy KC PZPR l 
Andrzej żabiński - przewodni· 
czący ZG ZMS. 

Obrady otworzył I sekretara 
KW PZPR Zdzisław Grudziet'1. 

Po rzeczowej, prowadzonej 

~~ ~~~~ 

także w 8 zespołach problemo
wych - dyskusji, dla której 
punktem wyjścia byly materiały 
l dokumenty, przygotowana 
przez Egzekutywę KW przy 
szerokiej konsultacji z instan· 
cjaml i organizacjami partyj· 
nyml, aktywem oraz specjalista· 
mi - również bezpartyjnymi -
podjęta została uchwala, która 
wytyczyła najbliższe J przy~złe 

zadania partU na Slasku J w 
Zagłębiu. 

e OUary wśród ludności cywllnel 
e Alarmy przeclwlolnicze 
e Naruszenie punktów ąranlcznych 

Wzrost napięcia na granicy 
indyjsko-pakistańskiej 

111111 

WEDLUG INDYJSKIEJ AGENCJI PRASOWEJ PTI, W ROZ· 
NYCH SEKTORACH GRANICY MIĘDZY INDIAMI ·I PAl{l• 
STANEM DOCHODZI DO INCYDENTÓW GRANICZNYCH. 

W poniedziałek artyleria pa· 
kistańska ostrzeliwała przez 
dłuższy czas miasta Agartala, 
Kamalpur i Inne zaludnione 
tereny na terytorium Tripury. 
Byly ofia r y wśród ludności cy
wilnej. Zniszczono wiele budyn
ków użyteczności publicznej I 
domów mieszkalnych. 

Jak oświadczy! we wtorek 
rzecznik Ministerstwa Obrony 
Indii, artyleria indyjska odpo· 
wiedziała ogniem 1 zmusiła do 
mllczenia pakistańskie stanowi· 
ska ogniowe. 

Pakistański samolot wojskowy 
wtargnął 1 bm. do obszaru po· 
wietrznego Indii w rejonie Sr!· 
nagaru. Artyleria przeciwlotnl· 
cza Indii otworzyła do niego 
ogień. 

* 
* 
* 
* 

,Małolitrażowe 
nie" - str. 3 

marse. 

Prorok z Wyspy 
bełskiej - str. 8 

Di&· 

~łówne bastiony walki 
z demoralizacją - str. I 
Kul tura i okolice - str. 5 

W Delhi, Kalkucie I Ahmeda· 
badzie odbyły się w poniedzia· 
lek ćwiczebne alarmy przeciw· 
lotnicze. ~=:=:=:=:=:=:=::=:::::::::::::: 
Pakistańska Agencja Prasowa 

APP I radio pakistańskie po· 
dały, że pododdziały wojsk In· 
dy jskich w sile do dwóch kom· 
pani! zaatakowały w poniedzia· 
lek graniczne punkty Pakistań· 
czyków w okręgach Silhet I 
Dinadżpur (Pakistan Wschod· 
ni). EYli zabici i ranni. 

Indie 

15 tysięcy ofiar 
cyklonu 

Jak wynika z dalszych donie
sień agencyjnych, liczba śmier· 
telnych ofiar cyklonu, który na· 
wiedz.li indyjski stan ·orlsa 
wzrosła do 15 tys. Los około 3 
mln osób jest nieznany. ! 

5-metrowa fala wywołana 
sztormem zniszczyła obszar o 
powierzchni około 2600 km . kw. 
Pomimo natychmiastowej pemo
cy udzielonej przez rząd Indii 
wodami rzek bezustannie plYIU\ 
setki ciał 1 udzkich, stada bl!· 
dla oraz cale zagrody. 
Według pobieżnych obliczeń 

straty wywołane cyklonem wy· 
noszą około 26 mln dolarów. 
Premier Indira Gandhi, która 
odbywa obecnie podróż po · kra· 
jach zachodnich, przesłała 
mieszkańcom Orisy kondolen· 
cje. 

Michaił Romm 
- nie • • Z plenum ŁKKFiT W toku konferencji zabr'll 

Na zdjęciu: Edward Gierek wśród górników. 
zv1e 
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lódzki sport dziś i jutro 
głos Edward Gierek. (SKROT 
PRZEl\lOWIENIA PODAJEM\' 
NA STR. 2). 

Dokonano też Wyboru 137 de· 
legatc>w na Zjazd. Wśród wy· 
branych we wtorek delegatów 
znajdują się Edward Gierek l 
I sekretarz KW PZPR w Ka· 
towicach - Zdzisław Grudzień. 

~~~ 

Ja1k podaije Agencja TASS w 
Mosk wie w w ieku 71 lat zmarł 
wyb i<tny ra.ctziecl<J, reży,ser ~i· 
m<>wy, Micbail Rc>mm. Był on 
twóreą takich manych fi.J.mów, 
jak „Lenin w Paździel"n!.ku", 
,,Lenin w 1918 r .", „Admirał 
US'zakow", ,,.M.;rderstwo na u.li· 
cy Da·ntego" czy „Dziewięć d.n.! 
jed.ne~ roku". 

Wc-zorajsze ,plenum LKKFiT 
obudz.ilo duże 2'.8'inber-esO<Wanie 
wśród przyfbyłych działa.czy 

sportowych or&z przedsta'WicieU 
kllllbów i związków &portowych. 
Z ubolt>waniem jedna.Je: st:wier· 
dtić naJ.eży, że freikwencja by· 

W cl•gu 3 dni 

37 osOb 
zginęło 

na drogach 
ł14 wypadków drogowych, w 

tym 67 poważniejszych, oto tra
giczny bilans ostatnich trzech 
dni na naszych drogach. Jak 
Informuje Komenda Główna 
MO, 37 osób zginęło, a 53 od· 
niosły obrażenia. Najwięcej wy
padków spowodowali pijani 
kierowcy oraz nietrzeźwi prze
chodnie. Przyczyną rosnącej 
liczby tragedll na drogach są 
także niezbyt przychylne - je
sienią - warunki jazdy. 

Niebezpiecznie bylo na szla
kach kolejowy ch. w kilkunastu 
tego typu wypadkach straciło 
życie 9 osób, a 3 zostały ran
ne. W Czechowicach, pow. Gil· 
wice, na nie strzeżonym przejeź· 
dz le kolejki, wpadł pod pociąg 
samochód osobowy „Trabant". 
W wynik u zderzenia ponloslo 
śmierć 3· dzieci kierowcy - Jó· 
zefa Cichonia. 

ta niezna·cma, a. J»d koniiec 
obrad W!l'ęcz wstydliwa. Zabra· 
klo na saJd wielu .przed&tawi· 
cieli kluoów spo.rtowyoh, zwła
szcza. ty<eh mniej po.puilamych. 
Nie były reprezentow&ne wszy. 
st.kie zwia;vkll o·l«ęgO<We. Jakimś 
wielkim niepo.r0<irumieniem jest 
stwierct.zenie niema~ kompletnej 
absencji i "t&inberesowania o.b
radam~ ze st.rany nauczycieli 
wychowania fizyc2mego. Ich nie 
obecność bYla tym ba.rdziej ra· 
żą.ca, it na porządku dizie<nnym 
obrad :mala.zly etę 1rpraiwy s·por· 
tu w szke>le I podsumc>wa.nle 
udziału naszej mlodzleźy w 

(DalS"zy o~ na s.tr. 2) 

Z oslalnłeł c1twłll 

U Thant 
chory 

Jak pe>dają zachodnie agencje 
!}rasowe, sekretarz ge1tera,lny 
ONZ U Thant we wtorek r:ostal 
umieszczony w nowojorskim 
szpitalu na obserwacji. 

Jest on poważnie osłabiony 
I nie mote spełniać chwilowo 
swych funkcji ul"Z(dowych. 

, J>ierwszy śnieg w górach Ma tra przysporzył niemało kłopo
~ów kierowcom. ,,. 

. , 
i 

Dawid 
Ojstrach 
nie w'ystqpi 
w W. Brytanii 

Ja.k oświ>adczyl .korespc>nden· 
towi TASS prudstawi.cteli „Gos
Jroncerta" - instytucji zajmu· 
jąoej się oor.ganizowaatiem -za· 
granicz.nych wyistępów ut;s.·s lów 
ra.cl1z.ieckich - w zwi917JkU z nie
noI"ma,~ną sytuacją, stwo,rz.oną 

przeiz wladTJe bry0tyjsk\.e dla. ,ra· 
dziec.kl.eh obywa<teli znajd!11ją

cyeh się w w. Bryta.nii., „Gos· 
k0<ncert" :nie uw.a,ża iza. me>!li· 
we wysla·nia Dawi.da Ojstracha 
na. ko,ncerty do W. Brytanld w 
listo,pad•zie br. jailc 1>C> bylło 

wcześniej ~1'Zewidz:ia.ne. 

24 
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MOSKWA. - w Związku Ra
dzieckim wystrzelono we wto
rek kolejneg0 sztucz.nego sateli
tę Zleml z serii NN „Kosmos•• 
oz.naczcmego numerem 454. 

MEKSYK. - Rząd Peru poln· 
formował we wtorek o nawią· 
zaniu stosunków dyplomatycz
nych z Chińską Republiką Lu· 
dową. 

ZIELONA GORA. - W szpi
talu w Krośnie Odrzańskim 
przyszły na świat trojaczki. Mie· 
szkanka wsi Radomicko - Ro· 
zalia Jankowska urodzila 2 
chłopeów i d11iewczynki:. 

LONDYN. - We wtorek kr6· 
Iowa Elżbieta II wygłosiła prze. 
mówien ie na otwarciu nowej se
sji parlamentu brytyjskiego. 

KAIR. - Prezydent Egiptu 
.Anwar Sadat przyjął w ponie· 
działek wieczorem ambasadora 
Związku Radzieckiego w Egip· 
cie, Władimira Winogradowa. 

LONDYN. - We wtorek, ruch 
na centralnym lotnisku lono~ń
skim Heathrow by! niemal cal· 

~~~""~""""'~""'""""""~""~"~ ~ ~ I Człowiek schodzi I 
~ ~ 

~ do podziemi ~ 
~ w latach po.wojennych w szybki.In tempie rnzw>nęlo się ~ 0 bude>wnictwo pod.ziemne. Stale w.zrasta zapc>trzebo- 0 
,,. wanie na obiekty pc>dziemne dla ke>muinika.cj l , elek. _,, 0 trowni, maigazynów, pomijając oczywiście potrzeby 0 
~ górnictwa. 0 0 W latach 15ześćdiziesiątych wydrążo.no 13 tys ięcy km 0 0 tuneli, wśród nich słynny tUJńel pod masywem Mont Bl8111c. 0 
,,. Dane te ogłoszono na n ledawno odbytej kc>nferencj! rzeczo- 0 0 znawców z. 20 ~ajów, która obradowała w USA. 0 
~ Jedną z największych inwestycji budownictwa poclzlemne- i!j 0 go na. św:ecie j~t budowa nowego tunelu (16 km) w Alpach 0 0 szwajca.rskich, który łączy Europę pómc>oną z poludniOIWą, 0 
~ Równoległy do ist.niejąceg0 już od 1882 roku tunelu św. i!j 0 Gotharda. P·race są już ba.rdze> zaawa.nsowane. Przebicie tu. ~ 0 nelu na.stąpi w koń.cu 1975 rolw, a ob1ekit od<iainy zostanie do 0 
~ użytk<U w 1979 r. ~ 

~ Nie będzie to wprawdzie najd11utszy tunel świata. (palma ~ 
~ pierwszeństwa w tej dziedzinie nadeży do tunelu Hunting. ~ 0 ton-Lake w USA długości poowyźej 21 km), ale będzie super 0 0 nO'woczes.ny. Poowoli oo na przeJazcl 18 t ys. samochodów 0 0 · w obu kierwikach z prędlkoocią 80 km :na god"tlmę. 0 0 Obecny tunel św. Gootha1'da ,nie zdaje juź 11gzamilnu, zwłasz_ ~ 0 cza w zimie. (jes.t często •u.sypyw8111y śniegiem). Latem na. 0 
~ tkoon

1
. iast Jest 111admiemie ZSJtloc:zomy wskutek l'OOIWoju '~ty. ~ 0' samochodowej. 0 

J,., ~ 

/ 

kowicie sparaliżowny na skutek 
strajku około 6 tys. osób z per· 
sonelu obsługi naziemnej. 

BONN. - Do NRF przyqy! 
znany kompozytor radziecki 
Aram Chaczaturian. Jest on 
gośc iem organizacj i „Niemiecka 
Rada Muzycma", A. Chaczatu
rian odwiedzi wiele miast NRF, 
gdzie będzie dyrygował orkie· 
strami symfonicznymi. 

RZYM. - Policja włoska zor
ganizowała trzydniową wielką 
obławę na przestępców w pół
nocnej części Włoch. Dzięki ·o
bławie odzyska-no 300 skradzio_ 
nych samochodów, 180 obrazów 
ora.z z.naczne Ilości brO'lli pall!lej 
i amunicji, Aresztowano 286 
osób. 

RZYM. - 30 tys. dokerów roz • 
poczęło we w torek 24-godzinny 
strajk, który całkowicie spa.ra
liżowal pracę wszystkich por
tów włoskich. 

WARSZAWA. - Na za~ros·ze
n ie szefa sztabu generaJ.nego sil 
zbrojnych Francji, generała ar. 
ml! lotnictwa Francols Maurin., 
2 bm. udał się z wizytą do 
F rancj i szet s ztabu generalnego 
WP, wiceminister ON, gen. 
dyw. Bolesław Chocha. 

WARSZAWA. - Ponad stu 
wy bitny ch uczonych, reprezen
tujących wszystkie dzledzilny 
wiedi;y i wszystkie uczelnie sto. 
llcy - przybyło dz.!ś w gO<ctzi
nach popołudniowych na spot
kan ie z członkiem Biura PoUty. 
cznego KC PZPR, prezesem Ra
dy Ministrów - Pio.t rem Jaro
szewic zem oraz z członkami 
Sek.retarlatu Komitetu Wair.sza.w
skiego partii. 

li' 1'raju Rad 

Realizując dyrektywy XXIV 
Zjazdu KPZR, by oddać do 
eksploatacji do końoa 1915 r. 
3 mln ha nowych ziem na· 
wadnlanych, w tym 650 tys. 
ha pod zasiewy ba.wełny, pro· 
wadzone są końcowe prace 
przy bud<>wle &leci kanałów 
nawadnla.Jących w wielu 'l'e· 

gionach ZSRR. · . 
Na zddęciu: jeden z. kana.leiw 
w Stepie Gloti<>wym, który 
umożUwll zag<>spodarowa.nie 
n<>wycb terenów pod upraw~ 

bawełny. •· 
CAF - TASS 

Minister transportu 
USA w Polsce 

Na zaproszenie ministra ko· 
munikacji PRI. przybył 2 bm. 
do Warszawy minister trans· 
portu USA - John Anthony 
Voli:fe wraz z malzonką i ze· 
społem towarzyszących mu 
ekspertów. Na lotnisku Okęcie 
przybyłych go ści witał minister 
komunikacji - Mieczysław Zaj
fryd, w towarzystwie wyższych 
urzędników MSZ i M:ln1sters.twą 
~ll!Unl)(e,,c,Jł, . 

iProgram kilkudniowej wlZ',ft' 
oficjalnej ministra Volpe w na~ 
szym kraju przewiduje roznw· 
wy l spotkania z przedstawi· 
cielami rządu PRI. oraz .po!· 
sklego świata nauki i techniki, 
a także podpisanie porozumie· 
n ia między ministerstwami ko
munikacji obu krajów o 
współpracy naukowo • bad&Wi 
czej w· d~edtinie trans,oortu. 



E.Gierek: Przyjdźmy na Zjazd z sumą doświa.dczeń 

i. uczuć lilasy robotniczej i narodu 

W 
oj.eiwód7.ik:a. klo.n.fe ren cja 
•przectzJ'8JZidO'Wa kato-Wiok.iej 
oirgain1z.acji partyj.n.ej o
twiera decy•dUJ.iaicą tazę 
p.rzy:gotow&'i do VI Zj aa.
du prurtii. Przygo·t-01Wa.n1a 

dll ~aa,du wyipelnta.ją ohecaie 
poJityicz-ną treścią życie rue tyl
ko cał~ paotii, lecz również 
całe<) poJsk.iej klasy ro•botnkzeJ, 

(Omówienie wystąpienia ·I sekretarza KC PZPR} dzynairO<i>O•Wed pOJZyicj1. naszeg-0 
k.raju - oświaelczył E. Gierek 
- jest soojus.z, przyja.źń i bra
ters·kie wispóldzlaJa.nie ze zw111-
-z.kiem Radozieckim - glńwną 
sill\ sooja~i.sotyomej wspólnoty. 

calego na.ro<iu poJ.sJtiego 
MWJ.erdlz.il na. wstępie Edward 
Gierek. 

Ma.my wsl'Je1k1e podstawy do 
sbWierdzenia - ooWia<iczyl mow 
ca. - że pr-O<Pozyicje pro.graomo
we zaiwarte w Wytycznych KC 
na .zjazd z.ys:kaly po·wszech ną 
aprobatę partii i społeczeństwa. 
Program zawa.rty w Wy.tycz
nych o<lopowJada czlonkom par
tl!i l be21pa!'tyj nym, wycho<lzl 
na.przeciw oczekiwaoniom i na
dqiejoom społecznym, mob!.l!.zuje 
do dzLalania. Dlatego wlaśnte 
Wytyicz.ne wzbu.dzily w pa.rtiii 
i społeczeństwie ko·nstruJny·wną 
i rzeC"wwą dł>sku.sję, sklo.nuy 
do goo.podarakliego waoonia sll 
i weryfikacji p<l'trzeb, daly 
podstaiwę oo ain.a.l.iz kirytycznych 
a.le naoecho-wainych odpo'W'ie
dziai1n 00.Cia.. 

I seklreta.nz KC stwierdzill, 2e 
parbia oowołając się do najlep
sZ}"Ch d-Oświ.ai<tczeń 1 mądro.scl 
lu<iz;l P<acY mtlUa na względz.;e 
n1ie ~wyczadiną a1lrma.cję swoich 
celów i zamierzeń. Choaz.ilo o 
aktyWllle współu.czestn1C'two, o 
~pó1ne myśbenie, które będzie 
po rlstaiwą c:Lo ws0pólne.go dz.iala
nia, 

E. Gierek podnfornnowal, 2e 
z Uipow.a&inienia Biu.ra P<>Jityicz
nego KC pa.I'tid zw.rócll się Clo 
poinad tystiąca osób, partyjnych 
t be210a.rtyj•nych, pniedstawlcta• 
1 różnyich zawodów i środo
wisk, .aiby p1'Zedstawill swą 001-
;nię na t.emait spraw posta wio
nyoh w Wytyc:rnych. Napł;pw11.
ją już pierws-z.e odpowie<i:z.i na 
ten a.oel. 
StWierxl.zadąc, re W O·gólnos.po

lecr;nym ire21onarnsie na przed-

I sekretarz KŁ PZPR 
Bolesław Koperski 

Zasłużonym Działaczem 
Kultury Fizycznej 

Wczoraj w KL PZPR odby· 
ło się spotkanie I sekretarza 
Kl.. PZPR Bolesława Koper· 
sklego z zastępcą przewodni
czącego GKKFiT Józefem Rut· 
kowsklm. 

W spotkaniu tym ponadto 
udział wzięli sekretarz KL 
PZPR J. Chabelski, W. zatke, 
Zb. Lis oraz B. Machcewicz 
(członek komitetu <irganizacyJ
nego spartak{ady).-

Na spotkaniu omówiono wie
le istotnych spraw zwląza· 
nycb z dalszym rozwojem 
sportu łódzkiego I organiza
cją Igrzysk szkolnych. 

;J. Rutkowski wręczył I se
kretarzowi. Kl.. PZPR Bolesta· 
wow! Koperskiemu odznakę 
Zasłutonego Działacza Kultu
ry Fizycznej. 
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zjazdową pl.at.fo,rmę wyraża stę 
zaufanie do pa.rtii, prrekona'lie 
o jej z.doJnościach twórczych 1 
Uiz.nan1.e prz.ew>0dndej roli w spo
lec:z.eństwie, I sekretal'Z h.-C 
wez.wal WSZY'St•kie organlzaeje 1 
insta•ncje partyjne, by praco·-.. a
ły ta·k, a.by sprostać oc.z,e.kiwa
niom s.polecznym. 

E. Giere.k podZ!iękowaJ następ
nie w imieniu KC pa.rtU wsą-
&ikim ucz.estn1kom dyskusji 
przedzja.zdowej za w.n.ies1enie 
swego o.by·watelskie!lo wklacu 
w kszta.tto-wainie przyszłości Pol
ski; z.lo·żYł również serd-P.Czuc 
po.dziękowania wszystkim reaH
zatorom czynu zja·zdowego . .ktd
ry prz3'no.si oJczyźme .wielo
stronne pożytki. Wyraził równo
cześnie na.dzieję, że jest to po
czątek do-brze pojętej pracy dla 
.kra,ju i d0la siebie. Pod
kreśliJ t3Jkże. że wieLka akty w
ność i tnicjatywa spolecmN, 
.które określają treść przygoto
wań do VI Zjazdu, pomnażają 
silę partii, a równocześnie 
zwiększają jej o<lpowiedzi2•l-
ność. Musimy - po-w:.edz.ial -
taik organizorwać dzlalal1iość 
pa.rtid , i talci. wpływ wywierać 
na W&ZY\'Stkie ogniwa adm\ni
stracjd, aby doro•bek o-k.resu 
pl"zedz.ijazdowego w pel·ni wy
konzys·tać, aby nic nie urCl'nić 
z wa.rtości wy•pracowanych 
przez par!'ltię, kla.sę robo•tniczą 
~ wszyst.k.J.c.h lu.d:oi pra.cy. 

Mów.ca podkreśl'il dalej, te 
najba.rdlziej do·niosłyim rezuJta~ 
tem po.Utyk.l pa.rtii po Vlll PIP.· 
num KC jest wszechstro.nna, 
pol'irtyC'Łna, społeczna i proeluk
cyjrna a.ktywność klasy robo-tni· 
czeJ. Główną opo.rą polityczną 
parthi jest klasa robotni.cza 
wie1k.iego przemysłu, wielkie 
za.kia.dy pracy i skuopi>Oona w 
nich wiie!Jkoprzemysłowa klasa 
ro-botn.J.cz.a i .inteligencja tech· 
nlcz.na to ogrom.ny po.tencjal 
społeczn-0-pohtycz:ny i ekon>0mJ
czno-techniczny. Urucho.mienie 
tego. potencjału, skierowanie 
cal ej j eg-0 m>OoCy na przys p11>
&zen ie socj.a.tistyoc:?Jnego ro.zwoju 
kra.ju jest za.daniem o.rga.niza.
cji partytjnyich. Będciemy - po
wiedział E. Gi·erek - nada.I 
Uim.acmiać o-rga.ni.czną więź par· 
tli z. wielkCl'przemysJową k\a.są 
r-0botnic1,ą, z n!ą pooejmować 
!I. rozwiązywać zadania budo.w
nictwa so-cja1lstycz.nego. tZ jej 
szeregów w szrczególnoścl \VY· 
lainiać okadry dla Clz.!ala1nośct 
polityczmej i społec.z.nej. 

I sek.retal'Z KC stwierdzi!, 
że pratia zes.paJa cały na
·ród wokó! s·ocja·HstY'Cznego 
pro.gra.mu .rOZIW-OjU PO·Lski. za
dania, .które realizujemy i pro
blemy, przed którymi st0>imy, 
wyma.ga.ją wysok:.iej aktywności 
cal~ inteligencji. zaicieśnienla 
jej sojuszu -z. l<Jlasą robrytniczą. 
Soju,sz ten najsilniej przejawia 
s1ę na polu prodUJkej1 przemy
słowej. Rew>0·lucja naukowo
techntozna Jest wspólnym dzie
łem uczonyich, · inży•nierów i 
technr!.ków oraz klasy robotni
czej_ Powołując się na do
śwcadcz.enia i inicjatywy kato· 
wickiej wojewódlzk'ej o.rganiza
cji pa.rtyjnej, mówca wezwał 
Clo śc:iślejs2ego zespala·nia ba· 
da·ń nauokowych i pra.c welro.że
nLowych -z. produkcją, a zaple
cza baelawcz~go - z pMemy
slem. Podkreślil. że O·fiarne 1 
do.brze pra.cu.jąee kadry inżynie-
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Nikłe szanse Legii i Zagłębia (W) 
w meczach 
pucharowych 
D~Lsiejs.zy dzień urpłyn~e wśród 

klbiców s·poortowych pod zna
k.iem piłki nożnej. 
Największe zaln.teresowa.n1e 

wz.bu.clZa.ją oczywiśc·ie gpotka.nla 
o puchar UEFA, w których 
„na osłodę" po niepowoaz~
niach polskich drużyn w PE 1 
PZP, sta.rtują jeszcze z.espoJy 
wusza'W\Skiej Legii i walbr·z ~·
skiego za.g.Jębia. Specja.!n!e 
podk.reśla.my tu sfowo jeszcze 
gdyż , ·nasz~"m :o;daniem. oba pol
skie zespo.ly nie mają ZJb>i. du
żo sz.a.n.s w rUindzie rewanżo
wej. 

Legia przeg;rala pierws.zy mecz 
w Bu·ka·reszrcie z Ra.pidem aż 
0:4, ,prezentu0jąc się na tle go-

spooarrzy na.dziwyicza;l słabo 
lsotnieją.cy w c!.rużynie wojsko
wych o<i dlutszego jlllŻ czasu 
kryzys, a. szczególnie z.11pelny 
brak rezerw powo.du,je, że ta 
do niedawna jeszcze świetna 
dru.żyna spisu.je się nie tylko 
słabo, w mecza·ch międzyna.ro
dowych, a.le na.wet 1 11g-0wych. 
co prawda ostatnio legi<>•niści 
i,apre·zentowa.li nieco lepszy f·ut
bo.l wyigrywa.jąc w meczu o 
Puchar PolS!ki ze Sta.lą Mielec 
5 :2, ale .naszym z:daniem na 
odro-bienie strat to jes:z.c-ze nie 
wystaorc.zy. Obyśmy się mylili. 

za.g•Jębie po .remisie I :1 w 
Walbrzy.chu pa.jechało na ri!
wanż do Aradu. I tutaj Pola
cy n ie mają z:byt wielu '5Za.ns. 
UTA jest o.bee.nie w ddskona
ł-eJ !orinie 1 jaiko je<iyna ctru
żyna ek.strakllasy l.'Uom uńskiej 
nie poniosła w tyim sezo.flle po
rażk•i: 
Oczywiście · oopróC'Ł tych spo.t· 

kań o·dlbęd·ą się Jes.zrczę mecz„ 
rewa.nżowe dr1.11giej ru.ndy &po.t
kań o Puchar Europy, Puchar 
ZdO•bYWCÓW Pu.cha.rów l Pu
cha.r UEFA. 

ryjne i ekonomiicz:ne na.leży o
ta.czać op1eką paortii, zaufaniem 
i wspóldzia•la.niem klasy ro·bot
niczeJ. 

P 
o.myślne wynikl gospooa.r
cz.e m. ri nionych 10 miesięcy 
br. i nagro-mad·zone w tym 
o-k.res1e do6W'la<iczenia -
kontynu,ował E. Gierek -
pO<t'Wierd.zają zasad·nooć ge

nerailnego kierunku nais-z.ej po
lrltyki gos.podarczej, o.pieraJąceJ 
się na zaloreniu,, że przy pra
widłowym wybo•rze celów I u
życ;u wla<iciwyich metod Ich 
rea.lizacjl, przy utrzyma.niu pra
widłowo zo·gniskowaned aktyw
ności s·po!ecznej , można os:ąg
nąć wyso.ką dynamukę wzTo•stu 
gospoo.rurczego. i stos~.nkowo 

wiele z.ro·bić dla po•lepszania 
waru.n·ków by>tu spoleczeńs l\\·a. 
Na tak lm założeniu o-party by! 
plan tegoroczny i będzie opar
ty plan na lata 1972-l975 i ca
la na.sza po.llity;ka gospo·da rc1.a. 

E. Gierek stwierdzil następ
nie, że w polityice roo;woju kra
ju należy harmonijnie gooz.ić 
d\\"ie tend0encje: z jednej stro
ny dążyć do u.suwania białych 
plam z przemys.towej mapy 
Polski, z drug iej za,ś - wyko
rzyStywać doświadczenia i re
z.e·l'WY naJ.baro:filej rozw!iniętych 
regionów klra.ju. 

Jesteśmy prz.ekona.ni - po
Wi·edz-iarl I sekreta.rz KC - że 
VI Zja?Jd pa.rtLi umocni po.iy
cję, naszego kraju w socjall
stYC2l1lej wspót.nocie narodów, 
na arenie europejskiej 1 śwlato
w~. przede wszystkim przez to, 
że przyspies.zy jego soejalisty· 
cz:ny ro.zwój. Istnieją obecnie 
ku temu sprzyjają.ce zewnętrzne 
wairun•ki. Zadania, które podeJ
mu.jemy, są bowiem z.bfeżne z. 
kieru.nka.mi po.lityiki vtiększ.ości 
b·ra.tnich krajów socjallstycz
nych, zbliż3Jją nas do naszych 
przyjaciół. Pra1,1,idło.wości i ge
neralne kierunki obeenej fazy 
rozwoju krajów socjalistycznych 
na•kreślll w tym ro.ku XXIV 
ZJa.zd KPZR. Zja.zd ten podkre
ślil w szczegóLnośrn nad:-zędność 
zadań spo-lecZ'nych. Zjaizdy brat
nich partii Bulg.<Jrii. Czecho
s-lowacJi i NRD posz.ly w oo
do.bnym, ll·eneralnie biorąc, kie
runku. 
Pomyślne wa.runki dla ro?.• 

v:oju naszego kra.ju twony 
również ?<>Stęp odprężenia w 
Europie. Wieloletnia, .konse-
kwentna pokojowa pohltylca 

rama.eh współd•zlaJan;.11 

W ze Zwliązkiem RadziEr 
cktm i dzięki tem·u 
współdziałaniu za-
akcentował Ed•\\'Rord G1@
.rek - mogą być z.reali· 

zowan·e w. zystk.ie perspe.kt)"WY 
PoJ.ski, podstawowe a&pira.cje 
naszego narodu, a zwla.sr.cza 
mlod·ego pO'kodenia. Jest to -
j.ak pow'iedz;iał - na.czelny l.m· 
pera·ty•w nas.z-ej po-Utyki. Dalszy 
rozwój społec:rno-e.ko.nomicz.ny 
Pool&loi łączy się z. rozwojem 
ZSRR. W prz,esz.lo.ści pomoc ra
dziecka naleó:ala do glównyr.h 
czynników u.przemyslo·wien1a 
kraju; dziś r-0z:wóJ go.spodarki 
ra·d.zieckteJ i naszej . stwa.rza 
znacznie szers.:e m-0°żll"·ości dla 
wzaj em<nego partnersot:wa . 

.1 Kolejny frlll~m·ent wystąipienia 
mówca poświęci! ideologic1;neJ 
i wy·ch>0wa•wczej d21iaJaLno.ści 
pa~tLi, stwLerdza.j ąc m. in. po· 
·trzepę l1kwidacji dlu.gotrwa!ych 
zaniedbań w tej dziedz:nie. 
Trosz.c.zymy się - powiedział 
- o po-lepszenie warrunków by· 
tu spoJee.zeństwa, o · to, a.by 
u·c1,crwa, rzetelna i wydajna 
praca. ]:>yla właściwie wynagra
dzarna. To jest slu•sz.ne Ciążenie. 
WynHr.a o.n·o z zasad s-0cjaliz.mu. 
Ale zawsze pamiętl!Jj.my, że naj
si1niejs.zyim mo•torem lu·dZlkiego 
dizi.alania są i.d·ee, które naelają 
głębszy sens naszej pracy i 
wią,żą ją z dobrem ogólnym 
ze spraiwaani naszej socjaJi-
stycznej ojozyzny. Partia -
stwierd zril I sek.reta.rz KC -
szczerze i otwarcie dyskutu.je 
nad sv."ą polityką. przyjmuje 
każdą .slus.21ną myśl, wyjaśnia 
każde niepo.rozUimieni0e czy nie· 
z.ro-1,Uimienie. ale ró"mocześnie 
będz.i.e stainowczo o.d.pie~ać 
w;zy>sikie próby ożywla.n.ia sta~ 
nowLsk i po.g~ądów obcych so
cj allzm O'\vi. Ja!Q<WY'C'h i prowa
dzących na ma.n.owce. 

NcechaJ naj-bliżs·ze tygodnie. 
które dz.i.etą nao; od VI ;?ł azdu 
- oświadczy1 E. Gierek na z.a. 
kończenie - wyopeln.i wytęża.na 
praca na.d umacnia1ni.em 1 po
więk.szaniem teg•o do.roobku, .k:.tó
ry dziś z uzasadnio-nym 0<pty
mizmem biJansujemy. Nleśmy 
w ma.sy idee naszej partit. 
Przytjdźmy na zjazd z sumą 
doświa·dezeń i UJCZuć klasy ro· 
botniczej i naorodu. jesteśmy 

ich partią, słu.żymy ich spra
wie. krajów socjrulisty;cz.nych przy

nosi donio.słe rezlllltaty na na
szyim kontymencie. Spro·wa·dza· t----------------
ją się one do likwidacji napię
cia i po.glębla•nia o-Gpręd:enia na 
bazie ter~'to-riadno-opo-litycznego 
status quo. do u.mocnienia p o
koju 1 wspótpracy w Europie. 
Pod'Stawowym O·becnie zada
niem pod.s·kieJ poi i t;nki za g;ra.ni
cz:nej - podkreś!U mówca -
Jesit dz.lala·ni.e na rz.ecz. umac
niania tyich pomyślnyeh ten
ClencJd. 1 jak na.jlepsze wyko.czy
sty\\·runi.e ich dla da lszeg<> rr·z· 
woju kraJu. Klu.czO'\ve znac1e
nle ma tu dalsze umacnianie 1 
poglęl>iante naszych stoom1k6w 
z kradami "·spólnoty sn-cjali
stycznej. w tym zwłaszcza z na
szymi sąsiadami - Związkiem 
Radzieckim, NRD !i Czecho.slo
waeją. 

Fundamentem pomyślnego bu
downictwa socjalistyc21nego w 
Polsce, bezpiecreńsotwa i mię-
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(Dokońc.zenrle ze str. 1) 
ostatni.eh iijrzyiska.ch młodzieży 
sz;koJ.nej. 

W dyrS>k!Uisji głos zaibieralo kil
kunaoStu. mó-wców. Prezentowali 
oni dl.llŻą znaj om ość tema.tu 1 
chęć przys·pieszenia ro.z.1,1,ią.za.nia 
wie•lu istotnych spraiw związa
nyioh 'l: dailszym losem sportu 
lódZJkiego. 

Proof. B. Ba.chmaon 'llW\rócil u
wagę na .ko-niecznl\ potrzebę 
wycho-wywainia prawda.iwego 
s.po1.1to.w.ca., który byLby wzorem 
do naśladowania dla swoich 
młodszych kolegów. 

Laureaci 
Nagród Rahla 
Nagrodę Nobla za rok 1971 w 

d'lledzlnie chemii otrzyma\ 
uczony kanadyjski, Gerhard 
Herzberg za swe osiągnięcia w 
poznaniu struktury cząsteczek. 

• • • Nagroda Nobla w dziedzinie 
fizyki na rok 1971 została przy
znana brytyjskiemu naukowco· 
wi Dennisowi Gaborowi z Lon· 
dyn u. 

w uzasadnieniu nagroely po
dano, że została ona przyzna
na Dennisowi Gaborowi za wy
nalezienie, opracowanie 1 roz
wlntęcie metody holograficznej. 
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stanie on za•gwarant-0wany za.
u!aniern v.'>Jaidz sportowych, a 
praca }u,ci.zi o.dpowied.zialnych 
za rozwój sportu będzie powa.ż• 
na, rzetelna i do'brze wyk<>·ny
wa.na przez trenerów 1 dz.ialiU
cz'} !>IJO-l-ecznie pracujących. 

Nie cooerny mieć złych tre.ne• 
rów. Wszyscy trenerzy powin· 
ni być odlpowied'Zi.aJni i repre
zentować wyrso·ki po·ziom &po.r
towy. Dla źle :pra·cujących nie 
powionno. być m riejsca w naszym 
życiu sportowym, 

z. Ll!s mów~ o. Clostoso-wa.nJu 
sportu do noweg.o modelu na
'"zego miasta. Niewątpliwie w 
na.j.bliższym czasie o.b.licz.e na. 
.szego sportlll ulegać zacznie po· 
ważnym .:mia.norn. Przybę<izie 
nam v.·.iele nowych inwestycji 
z.a su,m ę ponad l 69 mili o n ów -il. 
Cza<S najwyższy zrucząć rem-0°n· 
tCl'wać za;ni·edlbaną dotychczas 
ba.zę tUin,styczoną. P-0w1nna 
poWIStać ·n>O<Wa., bo.gat.a w u.rzą
ctrenia i imwestyoj-e wy;poczyn
kO'We. Tak, żeby •ka.ż;dy miesz
kaniec :naszego mliasita miał 

Pos~edzenle komisll 1elmowvch 

• Ocnrona sroaow iska natura lneeo 
• JakośC obuwia i wyrobów dz i ew iarsk.f eh 
mm 

Odbyły się dwa dalsze posiedzenia komisji sejmowych, 
Komisja Gospodarki Morskiej I żeglugi rozpatrzyła proble• 
my polityki socjalnej w resorcie żeglugi. 

....omisja omówiła także pro
blemy ochrony środowiska na 
tle sytuacji w zatoce Gdań
skiej. Zwrócono uwagę na nie
pokojący wzrost zanieczyszczeń 
tego akwenu. Wody Wis!y nio
są do zatoki brudy 1 trujące 
substancje ze wszystkich za
k!aelów położonych wzdłuż jej 
biegu. Powietrze wokół Zatoki 
Gdańskiej zatruwa 25 dużych 
zakładów przemysłowych zloka
lizowanych w bezpośrednim jej 
sąsiedztwie. W sumie sytuacja 
tego rejonu, będącego również 
miejscem wypoczynku, nie jest 
dobra. Posłowie wskazywali w 
dyskusji na konieczność podjE:0 
cia niezbędnych środlców qla 
przeciwdziałania tym zjawi
skom. 
Członkowie Komisji Przemy

słu Lekkiego rozpatrywali pro
blemy jakości obuwia, wyrobów 
dziewiarskich i pończoszniczych. 
Najwięcej zastrzeżeń posłów 

budziły asortyment obuwia, wa
lory użytko\Ve i wzornictwo 
tych wyrobów. zwracano uwa
gę na braki obuwia zdrowotne: 
go, obuWia odpowiedniej szero· 
kości dla kobiet starszych l 
obuwia dla rolników. Kryty<;r.
nie oceniono system oceny ja
kości obuwia, który Jest [\ad
miernie zbiurokratyzowany i 
przez to nie dość skuteczny. 

Natomiast dostawy nowocze
snych maszyn dla przemysłu 
dziewiarskiego poprawiły wy
raźnie sytuację w tej . dziedzi· 
nie, jednakże wiele strat pow
staje jeszcze w wyniku braku 

m O go-dZ. 11.50 na skrzyżo· 
Waoni·u Uil. WięckowS>k1ego -
Zachodniej 7-letnia Magdaolena 
A. na skutek raptownego 
wtargnięcia. na Jezdnię zo.sta~a 
portrą,cona pr.zez mo.toeykl Ili 
5749. Dziewczynka doz.nala 
W\Silrząśnlenia mózgu i o-gólnych 
potlUiCzeń. 

• Na u.l. Zgierskiej przy Po
jezie!'Slkiel. traimwaJ liniri 4/5 
-z.derzył się o godz. 12.20 z sa
mochodem ciężaro.,.,,-ym. Prze.rwa 
w ruoh·u trwała o-k. 60 mtnu.t. 

• Na ul. Brzezińsk.leJ „Star" 
58~&8 DB 'WJ)a•d·l w pośli.zg i u
d·erzyl w drzewo. Straty 4 tys. 
złotych. 

• O goelz. 15 k!el'O'Wca „Sko· 
dy" PX 85--09 Waclaw K. z 
Ostro\Vl& Wie:l.ko-polskleg-0 i;po
wodo-\\•al !UferzMie na ul. 

POGOD1' 
Dzl.4 zachmurzenie dute, mo

tl:wość przelotnej mżawki. W 
nocy I rano mglisto. Tempera
tura maksymal.na ok. 11 st. C. 
Wiatry sła~ i umiarkowane z 
kierunków zach. 1 płd.-zach. 
Jutro możliwość przelotnych O
padów. Nieco chłoelnlej. 
Dziś słońce zajdzie o 16,12. 

jutro wzejdzie o 6.41. 
Imieniny Sylwii l Huberta. 

magązynów, niewłaściwego pa
kowania wyrobów 1 zlej gospo
darki surowcowej, 

W. Kraśko 
przyJ211 
przedstawiciela 

C ·1 li „ ar1 asu. , 
2 bm. wicepremier Wincen

ty Kraśko, .w towarzystwie 
kierownika Urzędu do spraw 
Wyznań podsekretarza stanu 
dr Aleksandra Skarżyńskiego, 
przyjął przedstawicieli Zarzą

du Głównego Zrzeszenia Kato
lików „Caritas" w osobach: 
prezesa prezydium ZG ks. dr 
Antoniego Lempartego, wice
prezesa ks. Stanisława owcza•
ka i sekrefarza prezydium, 

>.><la na Sejm .Józefa sawaj
nera. 

W toku rozmowy przeelsta
wiclele „Caritas" poinformo
wali · wicepremiera o dorobku 
organizacji oraz o zamierzo
nych działaniach, które będą 
przedmiotem obrad walnego 
zjazdu zrzeszenia w dniu 
ł bm. we Wrocławiu. 

Rzgo:;vskiej przy Pl. Niepo·dle
g!ości z tiramwajem Jolni.i 7/3. 

• w Gajkowicach po.w. 
Pio-trków w zagrodzie Ka•z.:mue
rza G. spłonęła o.bora i stodo
ła. Straty ok. 80 tys. zl. P:zy
czJ•ną po.żaru bylo z:wa·rcie m
sta la-cJ i. 

I!! W WJ.el.gomlyinach pow. 
Radoms•kó s·p!onął dach na obo-
1'Ze i drewnia.na stodoła na•le
żą.ce do Ada.ma G. Str a ty wy
nókle z. poó:aru wynoszą ponad 
30 ty'\S, z:l. 

l!I Tra.m waJ linii 46/l zderzył 
się wc.z.o.ra;J o-k. g>0dz.. 17 w Pro
boszczewicach z... mt<>earnią. 
Przyczyną wypadku było oel
czepienie się mlocal'nl oel ciąg
n1ka przejeżdżającego w tym 
czasie przez. torowiska. (cis) 

Dnia 31 patdzlernlka 1971 r. 
zmarła nagle 

S. t P. 

it'>iMiW-"
MiCHALSKA 
:i: domu Pintera 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
listopada br. o godz. 15.30 z 
kaplicy ementarza na Zarze
wie, o azym zawiadamiają 
pogr11teni w żalu 

MĄŻ, CORKI, z~c 
I WNUCZKI 

* SPORT * SPORT . * SPORT * SPORT 

• I 
oświadca.e.nie '\V'i.oe.prem.iera W. 
Krarśki, który powiedi.l.al, ze 
sport kwa.!iifii.kowany to 
wielka S·ZtUika połiteZOrut r. 
ak;toorstwem nl!Jjwyższej kJasy 1 
nic dziwnego., że tym ak.to.ro.rn 
w tej lu.b tnnej torm l0e tr?Jeb& 
dawać pełną sMysfak.cję. Teraz 

jutro 
stępca klero1wnilca. W~'dzialu 
Propa.ga.ndy KL PZPR Z. L ls, 
kura.tor Oikręgu sz.ko·t.nego H. 

Grenda, przedstawiciele WKZZ 
B. Sliwiński i St. Matus21ko o
raA B. Machcewu.cz. dyr. PPIS. 

(n) 

roz1.11miemy na.sz.ą rolę w rywa· t----------------
lbza-cJ:i: o pUinkty i medale ołlm
pi,j.skie. D2lisiej.s·zy kandy;da:t na 
milstrza oliim.piJskiego musi Cllu
BO umyć .się &Wojej roll. by 
aobrze spisać się na. o.lilql.pJj
.skilln stadionie. 

Wliele sp.raiw poru.s-zooych na 
'\\1Cz.oraJ.s.z-ej na.radzie wiązalo się 
z ogóbnym~ proolemami s.po.nu 
po<l!sikiego i dlatego szkoda. że 
w końcowej fazie wczorajc\>,ego 
plenuim panow.aly pustki na 
&a.li. 

W ;prezydiUim wicwraj,szego 
pLenUim L:ro&FkT, Jotórem u prze· 
wod•niczył W. Za>tke za.siedli: 
zaSotępca oprzewoelniczą~ego 

GKKFiT J. Rutilww.ski , zastęp
ca przewro-dniczącego Pre:Zydi·11.m 
RN m. LodZJi. K. Lilpczyk, :z.a-

Skład Polski 
na mecz zlRF 

Ustalony został sklad repre-
zentacji Polski na mecz bok
serski z. NRF, który rozegrany 
:tos.tanie juitro we Wrocławiu. 

Oto nazwiska inaszych repre
zentantów: H. Skrzypczak, J. 
Witek, R. GotfrY'd, J. Szczepań
ski, R. Osztab, J. Osiak, w. 
RudkO·Wski R. SLtkowsk.i, St. 
Dragan i L. Trela. 

Spotkanie rewanżowe rozegra
ne z.ostanie w Polmainiu. 

WIJróżnieni 

trenerzy boksu 
Rozgrywki juniorów w bo•k

sie o pUicha.r z. Cichego mają 
to do siebie, że przeprowadzana 
jest jednocześnie klasyfikacja 
trenerów. 

Tyle o mecz.a.eh m.lę<i:z.Yna ro
dowych. 

Bardzo wiele mówiono o na
wią0za nlu bez.opośreclmieJ wspól
pra.cy na odcinku sportu szkol
nego z kilubami i odwrotnie. 
Są .k!Luby taikle, jak np. LKS 
czy AZS, które posiada,ją Ju.ż 
bo.g0ate doświadicze.nia na tym 
odc1nku, &le inie z.aiwsze praca 
da.j.e taoklie rezu,ltaty, na Ja.kie 
czekamy. P.ra.ca Jest tru,dna 1 
w31ma.ga 0°fiarnoś'Ci ze strony 
nie tY'~ko na.u.czycieli wycho·wa
n.La fi.ZY'C!znego i tirenerów, ale 
także Ieipszeg'O n~ dotyichczai; 
stosu.niku do spoirtu władz szkol
ny-eh, ale cóż my mo.żemy po
racl.zić w Lodzi skoro - jak 
o9\\riadoz.ył z.aistępca przewodni
a.z.ącego GKKFiT J. Rutkowski 
- ~li.klwi'<l-O>Waino deyartament 
V.'f. w Ministerstwie Oświaty? 
Po pro.stu na te.ma.t ro.z:wo.ju 
wf i &portu w S7'kole nie ma 
z kim roz;mawiać na wyższym 
soozeblu. Tego ro.cl.zadu sytua
cja jest więcej niż .k:.rępują.c~. 

gdzie przYliemnie siPędzri.ć C.ZB.6 ·------------------------------

Po ostatlllim turnieju zorga
zowanym w Karsznicach na 
wYróżnien!e zaslużyL\ następują_ 
cy trenerzy: W. Sochaczewski 
(Gwardia), B. Wojciechowski 
(Widzew) St. Masiarek (Con
co·rdia), K. Rydlews.ki (Stal 
Kutno). T. Now;cki (Olimp:a) 
Z. Cegielski (LKS), J. Pisarski 
(O.rzel), R. Kargler (RKS), B. 
Wulkiewlcz (Lechia Tomaszów), 
T. Furmańczyk (Pogoń Zeluihka 
Wola), z. Weseli (W!ólmia.rz 
Pabianice), J. Anielak (Tęcza), 
M. TwaJ'Clowski (Pilica Toma_ 
BZÓW)' Wł. MuS7.yt\skt (RKS). 

Pozo5taly jeszcze do zorga.ni_ 
zowanla dwa turn'.eje, żeby 
móc ostatec-zn!e podsumO<Wać tę 
aacieję propagaindową. 

Dziś 

Włókniarz (P)-ROW 
Dziś o go.dz.. H W Pabl~l~ 

cach o·dbędzte się zaleg;Jy mecz 
o mls·trzosvw.o Il ligi pUkar
skl·ej międ.zy mJejscowym Włó
knia.ri,em :i ekspierwsroligow
cem ROW. Przeciwrnicy pa.bia
nicza.n przegrali co prawda o
statnio W meOl'JU O Puchar Pol
srki z GórTuikiern -Zabrze, ale, 
ja.k twierdzą ol>serwatoir.z.y te
go w 1Clowiska:. spi.saJ.i. się w 
tym spotkaniu doorze. Stąd 
wlótkniarzy czeka dziś trudne 
zadanie. 

Mecz S taort - Zawisza z 31 
paźc!.z iernuk.a. pr:rełno;no na. l7 
bm. (ms) 

Powista.la .komisja pa.rtyjno-
l'zą,dCl'Wia., która baoda o•be=~e 
żyicie s.po.rtowe w PooLsce i aona
lizru.j.e ws·zyistkie jego org am a. 
Wycl!l!gnie ona w naJbllż.szym 
c1.asie pewine ko!llkretne wnio
sk.i re~u,lUJją.c wiele pa.radoksal· 
ny>eh sytu,acj1, które na.gro.ma
dziły s ię .z bLegiem czasu. 

Mówi .się o •w•prov.·adz-enLu no
wego S~'&temu pracy Clo nasze
go życia apo.rtO'\v.ego. Każdy sy
stem b~c:Lzlie oo.bry, je:i;eld. ::1.9-: 

w dlni.u wo.lnyrn o.d pracy. 
Jednyim 'L gtów.ny;ch proble

mów w szu,kaniu od.nowy spor
tt: lódz:kiego jest p=bycie się 
i to. cabkowicie wszel.kich prze
jawów zaściankOoWości i ba.rdZ(} 
s:r.kodliwego ikaope.roownictwa. 

Przedstaiwictea WKZZ St. Ma
tuszka- zglosli wn10sek, żeby dla 
ś·po.!'ltu łódzlkliego. opraoco-wać na
reszcie dolugo.fa.towy i obow!Ą· 
zu,jący program clZialania, Bez 
pracy prograimowej przy usta
w>c21nej irrnp.ro-wizactj.i nl.gdy nle 
dojodz.loemy do ce.Lu· i ~awsze po
z,ostaw•ać będ.!liemy w tyla z.a 
i·nnyim•l miasta.mi. 

St. SZ'Ulalk zwirócil uwagę na 
nieporo-zumLenie. ja'klm byto 
21lik""idCl'wa.nie iosrtnieją.cej szkół
ki pJ:karskiej przy LKS. Szkół
ka ta wydala. w.ielu des.kona· 
!yich pilbka l'ZY. 

J. R"Uit.ltO!WISJGi. poow~l &it na 

Bez K. Białynickiego i J. Stefaniaka 
le* trzeba grać 

Jak powszechnie wiadomo, k.i.
bico.m ho.keja kootuzje wyeli
milnowaly na początku sezonu 
z gry dwóch najlepszych zawo
dników LKS - Białynickiego 
i J. Steflli!liaka. Dalecy jesteśmy 
tutaJ od umnleJsza.nia zasług tych 
świetn)"'Ch hokeistów, tch obe_ 
oność w drutYl!lie - to jeden 
z wielu czy.nnl.ków mobili:z.uja_ 
cych zespól. 
Obserwując ostati!l!e spotkania 

hokeistów LKS odnieśliśmy 
w.rażenie, że zespól tak się 
przyzwyczaił Clo obeciności tych 
4wóch zawodorultów„ :te be.i nich 

nie po>tra!i grać. Na l<>dowł.sk.u 
tworzy się chaos, Jeżeli są ja
kieś założenia taktyczne, to Ich 
się nie spetnia, Naszym z.da... 
nlem hokeości LKS p~winni 
uwierzyć w swo-je wysokłe 
umiejętności i nawet bez czoło
wych zawodników grać jak na.
leży. Szabl<l!llik! , na Stefania.ka', 
czy ,,na BialyniCkiego" są sk.u„ 
teczne, ale oczyWistym warun
klem Ich spetnienla Jest obec. 
ność tych zawodników. Tru
dn iej nieco l.'.czyć na własne 
silv. 



W 
:rc1MMhłmy IHJ afery t!omysł6w 
w konkremą rzeczywlstośt. 
.,Małolitrażowe marzenie" tych 
wszystkich, co noszą się z ·za. 
mlarem zainwestowania we 

Wlasne cztery kółka, otreymał 
do spełnienia Wioski „FIAT". 
Ten kontrakt okazał się dla nas 

tdmę 43plero 11& p6łtor& 1'6ku. My ma• 
my zamlar powit&t tiierwsze eszempla• 
rze w roku 197', a pierwszą partię •~ 
ryjnlł w rok pótn.lej. Zanim Więc ruszy 
fabryka samochodów osobowych w TY· 
chach ł Bielsku-Białej, nuz licencyjny 
beniamine)l nle :oestarzeje się wskutek 

kolie& reku 1980 rzucłd na nan rynek 
milion samochodów osobowych, dopiero 
wówczas uzyskalibyśmy wskaźniki zmo• 
toryzowania bliskie tym, Jakle miał& 
NRD i Czechosłowacja w roku 1970. Czas 
zatem naglił potrzeba uruchomlenta w 
kraju produkcji popularnego samochodu 
dojl"lleWala z każdym rokiem, wymagała 
szybkiej a zarM.em mądrej, prz:emylila· 
nej decyzji, Jaki to ma byt! wóz, bY 
spelnil pokładane w nim nadzieje. 

Kraj Rad - doslawca 
odbiorca kredytów • I DIJ~l'llYStniejszy, gdyż dotyczy nie tył· 

ko zakupu licem:ji na popularny aamo· 
chód osobowy, ale w ogóle szerokiej 
wzajemnej wspólpracy między polskim 
przemysłem motoryzacyjnym a koncernem 
„FIATA". Umowa ta ma zatem wielkie 
znaczenie równiet dla już produkowane. 
ro u nas ,.FIATA•125", otwiera przed 
nim szansę dalszej modernizacji I do· 
stosowywa.nia ro do zmiennych wymagań 
rynku, stwar:r.a warunki dla nowoczesnej 
międzynarodowej kooperacJI przemysło
wej, obejmuje poważny eksport z Polski 
do „FIATA'• wielu precyzyjnych zespo-

„Małolitrażowe 
D1arzenie'' 

Czego zatem spodziewamy się po uru
chomieniu tej jakże pożądanej produkcji? 
Po plerws7Je liczymy, że zwiększy ona 
fundusz czasu społecznego ludności I po· 
zwoll lepiej go wykorzystać, po drugie -
stwor;r;y dodatkowe zachęty dla . podno
szenia wydajności pracy I nawyk oszczę
d2Ja.11la, po trzecie - ma wszelkie dani' 
ku temu, by wpływać korzystnlP. na 
strukturę spożycia. Sprz.vJać będzie poza 
tym dalszej politechnizacji społeczeństwa. 
nie pozostanie również bez wpływu na 
rozwój Innych galęZi gospodarki narodo· 
wej, otworzy przed polskim przemyslt'm 
maszynowym szanse rozwinięcia koope· 
racji z mocno liczącym sle na europel· 
sklm rynku producentem samochodów 
Tani samochód popularny, w miarę roz· 
woju jego produkcji będzie przy tym 
niewątpliwie ważnym instrument'8m eko· 
nomlcznego ksztaltowanla konsumpcji I 
sprz:ymlerzedcem w realizacji za.łożonego 
wzrostu plac realnych ludności. (W. L.l 

W związku z szYbklm w~ostem radzieckiego tmportu 
sprzętu inwe.!tycyJnego, niezbędnego dla dalszeg.o rozwoju 
gospodarki - w tym również z wysoko rozwlmętych kra
jów kapitalistycznych - szybko wzrasta również suma 
zaciągniętych pn.ez ZSRR w tych krajach dlugotennlno-
wych kredytów dewizowych. Największe kredyty na im~ 
port tego sprzętu pochodzą z Wielkiej Brytanii, Wioch 1 
z Francji. Zaciągnięte w tych krajach kredyty na dostawę 
różnego rodzaju maszyn, urządzel'I wytwórczych, kom· 
pletnych obiektów przemysłowych, a także rur do ouao· 
wy ga.zioclągów opiewają przeważnie n·a. 10-15 lat. Jak 
podał ostatnio czechosłowacki tygodnik „Novlny Zahra· 
niczneho Obchodu", w okresie pięciu lat 1964-1969 Zwlą· 
zek Rad'Zleckl uzyskał z krajów zachodn.lch dlugoterm1-
nowe kredyty na łączną sumę około 1208 mln dolarów, w 

' tym w Wi.elklej Bryta.nil - 257 mln, we Francji - $09 
mln we Włoszech - 417 mln. W następnych latach do· 
szły' nowe kredyty związane prz:ede wszystkim z budo
wą szeregu nowych fabryk przemysłu lekkiego oraz wiei.· 
kiej fabryki samochodów ciężarowych nad Kamą, Jak 
również z projektowaną rozbudową bazy surowcowej we 
wschodniej Syberii. 

łów. . 
Przede wsz;ystkim Włosi zaproponowau 

nam samochód na wskroś nowooz:esny, 
za.pewnlajl\c na czas trwania kontiraktu 
korz:ystanle z dalszych modyfikacji w 
konstrukcji tego pojazdu. ZaproponowaJJ 
wóz tani, w produkcji I ekonomiczny w 
eksploataejl, ira czym zależało nam •zcze
gólnle, by udostępnJt jego kupno możll· 
wle najszerzej ludziom pracy. Jest to 
przy tym wóz dotychczas we Wlouech 
nie produkowany, „FIAT" uruchomi ich 

upływającego czasu. Przecliwnle, schod-ząe 
z taśmy fabrycznej, •wlęclć bedzle awo• 
ją plel"W$zlł młodośt, 

Witamy ten kontrakt z wielkim zado• 
wolenlem. Ro~ój motoryzacJl w Polsce 
w stosunku do innych krajów europeJ· 
eklch jest bardzo opóżnlony. Najbliższy· 
ml do naszych wskatnikami „zmotoryzo· 
wania" legitymują się kraje, w których 
dochód narodowy na Jednego mit1ukań· 
ca sięga Jednej trz:.eclej naszego dochodu 
narodowego. W każdym razie, gdyby do 

Największe uzyskane w krajach zachodnich kredyty, na 
sumę GOO mln rubli (ok. 660 mln dolarów) dotYCZlł bUdo· 
wy transkontynentalnego gawclągu ZSRR - kraje Euro· 
py zachodniej (NRF, Wiochy, Austria), a także kombina
tu nad Kamą oraz budowy I rozbudowy fabryki .amo· 
chodów osobowych w Togliatti. Znaczna częśt za"1ągnlę· 
tych kredytów (W przypadku lnweiitycJI gazociagowej 
całkowicie) spłacana bedzie dostawami z nowych lnwesty· 
cjl po Ich za.końcwnlu. 

• "" 

W RAMACH NASZEJ STALEJ AN· 
KIETY ZAMIESCILISMY W NIEDZIEL· 
NYM NUMERZE „DZIENNIKA Z..ODZ· 
KIEGO" PYTANIE: JAK OGRANICZYC 
SPOŻYCIE ALKOHOLU? DZIS ZAMIE· 
SZCZAMY PIERWSZE LISTY, JAKIE 
WPLYNĘLY NA TEN TEMAT I CZE· 
KAMY NA DALSZE WYPOWIEDZL 

,WPROWADZIC CZĘSCIOWĄ PBOWBICJPJ 

Zastanthvmy się: Zastanawiamy ale bardzo długo. Dys· 
kutujemy, piszemy, nawolujemy, perswadujemy, wychowu
jemy, a ~ednoczdnle: budujemy Izby wytrzetwleń, reje
strujemy coraz więcej alkoholików w poradniach przeciw· 
alkoholow;tch, lec.zymy Ich (jeżeli się uda) w szpitalach, 
nawet ps)"Chlatrycznych, patrzymy jak rodzi się coraz wię
cej nlenonmałnycb dzieci, którymi państwo musi .11lę zająć, 
bo rodzina alkoholików nie jest w stanie... Jak obliczymy 
wszystko razem I postawimy obok sumy zysku za sprzedat 
alkoholu - sumę strat, to pomiędzy nimi można będzie 
poetawlt zn8" równości, tyle te nie policzy alę w żaden 
spluób moralnych strat społecznych. 

).\fyślę, że wszystkie dyskusje na temat ogranlczenla spo
tycf\'l alkoholu powlony alę sprowadzić do Jednego wnio
sku~ ogranlc:eyć produkcie I sprzedaż alkoholu I Wprowadzić 
- jł!G~ell nie całkowlt1' - to częściową probiblcJę. I w cza. 
ale JtV trwanlla można mówić o wychowywaniu apołeczefl
stwa, o nauctzanlu kulturalnego pieta. Jak alę ograniczy 
okazJ• ,io i WJl!Chowywat będzie lalwleJ. 

' - ) 
::Jfl.1~ . • 

ANDRZEJ M. (adres znany redakcji) 

«!. . ZNIESC WSZYSTK:U: ZAKAZ'!' 

Bardzo dobrze, te Redakcja podjęła problem wałki z al· 
koholizmem, chocld nie mol'e stwierdzić, żeby poprzednie 
akcje (a pamiętam Jeb ju:ł bardzo du.to I aa.ma brałam 
udział np. w dy1JcusJI o bezradnych kobietach wobec me· 
żów aJJcoboUJców) dały Jaki~ rezultat. Podobno Jednak,· kro
ple dlugb patlające w ttt samo miejsce, I skalę potrafią roz· 
kruszyć - mote więc l te krople w POl!t&cl clą1nllCYCh 1tę 
róbych form przeclwdzlalan\a pljafl•twu tei wresz•e 
ruszą alkoholową opokę. 

Pytacie, co sądzimy o obowl11,ZUJ1lCYCh zakazach 1prze· 
daży alkoholu w określone dnn Ja bym wszystkie zakazy 
zniosła, ale karałabym naJsurowazymł karami Ea pokazanie 
się po pijanemu nawet na ullcy, nie mówiąc o tych przy· 
pad.kach, w których pijany powoduje wypadek czy zagra
ża bezpieczeństwu powszechnemu. Karałabym tak, teby 
wszyscy widzieli za co odbywa karę - publlcznJe. Niech 
naprawia wszystkie lzkody wyrządzone przez siebie. I nie 
sadzałabym do wlozlenJa. Mamy dosyć pracy, którą trzeba 
wykonać na rzecz miasta, a oblbokl·pljacy kpią sobie z ucz
ciwej pracy. Te Sił zawalidrogi w naszym budownictwie so· 
cjallstycznym, a zawalidrogi 110 usuwa, ieby nie przeszka· 
dzały, I ro wszy1tko. 

• ANNA K. (adree znany redakoJl) 

PYTANIA NA... PYTANIB 

Wulkan „Tenegula" na Wy• 
spach Kanaryjskich stal się 
atrakcją turystyczną. Wybuchł 
on kilka dni temu. Według da· 
nych hiszpańskiej agencji pra· 
sowej Clfra, już 20 tys. tury
stów oglądało plóroi.msz dymu 
l ognia. Przedsiębiorstwa tury
styczne organizują specjalne Io• 
ty czarterowe na Wyspy Kana
ryjskie. Turyści obserwują wu!· 
kan przede wszystkim w nocy. 

Wulkan 
Ze swej strony związek Radziecki sam jest wielkim 

kredytodawcą, zwlaszc:ta w odniesieniu do innych krajów 
socjallstycmych I krajów Trzeciego Swiata. W całym 

Z • kl okresie po drugiej wojnie łwlatowej banki radz:leckle w ro z.„ a. ora udzieliły 18 mld rubli kredytów długoterminowych na za· 
kup sprzętu Inwestycyjnego (stanowi t.o równowartość 
około 19,8 mld dol.), w tym 5 mld rubli krajom Trzecie· 
go Swiata. 

~~~"~~~,~~~~~~~~~,~~"'~ 

Berlin 
stolica NRD 
Odbudowany w stylu kla
sycznym „Nowy Odwach" 
w alei Unter den Linden 
·tanowi dziś pomnik - ku 
czci ofiar faszyzmu I mi· 

litaryzmu. 
CAF-AD N 

l\la scenach łódzkich go studenckiego Teatru „Stu") się z pompatyczną ceremcmlal· 
nie jest łodzianom obce: bo nością podkreślać swego ma.J•-. 
przecież niedawno, wlaśnle w statu ! wielkości. Ten, którego 

DeB>potyczn11 mizantrop Sga· krety ;ego małżeńskie; alkow11, naszym mieście, na VII Lódz- zwano „królem s/.oiicem", z 
na.re! (ten ze „Szkoły mę• rzucając cal.ość na mozaikę k ich Spotkaniach Teatraln11ch ch/.odną, spokojną uprzejmokiq 
:żów" I), h!pokrvta Ta..rtuffe, po· scen charakterystycznych dla. wyreżyserowany przez niego oka.zywal Molierowi swoją la· 
cteszn11 Grzegorz Dvndala, pa- obyczajowości ł reżimu feUdal· spektakl „Spada.nie" otrzyma.I skę, a. z nie mniej chlodn.q 
tologiczn11 skąpiec Harpa.gon, nej Francji. nagro<tę pierwszą. Tera.z, z ko· bezwzględnością wydal potem 
zabawny 81Wb, mieszczanin - Wszystko to ma. kok>ryt ra.- lel, należy mu się rzetelna po- na. niego wyrok - ja.k przysta· 
szlachcic pan Jowrdain, 8pryt;ny, cze} komediowy, Natomiast w chwata za Inscenizacyjne wa.le· lo na. mądrego tyrana, kieru.Jti· 
obrotny 'Skapen i „ch<>r'l/ z u- części drugiej zaciemnia alę r11 „Moliere'a.". cego się zawsze ra.cją ata.nu. 
rojenia" Mpoch<>ndryk Af'go.n barwa sztuki, narasta jej dra-- W roll tytulowej za.prezento- Podobnie ntewzruszon11 spokól 
- oto kilka. zaledwie postaci z mi+tyczność, poglębia. się za.sad· wal się publicznotct lódzkiej 1 rownowaga (przy ogromnym 
setek tych, które z pasją Plg- nlcza - marginesowa. ·dotych· nowo za.a.ngażowa.ny aktor Te- wewnętrznym fanatyźmle) c_. 
ma.liona powo«il d.o tycia Mo- czas - problematyka. Uzasad- atru Jaracza Wt<>dzimterz Saar. chowlUy wystąpienia Arcybl•· 
ller. nia ona podtytul sztuki „Zmo· Jego Molier byl niezwykle ludz· kupa (Antoni Lewek). Brutal· 

Có! fin Z4 ka.pLtaln11 galeria wa 'więt-0szków". Molier ropo- ki w ra.dow11nlu się swoimi nym, feud.aLnym Markizem 
typów, jakte ludzka w swoich kutować musi za to, te swoimi sukcesami i w oplakiwllnlu d'Orsigny byl Jan Tesarz, za• 
ambicjach, wadach i śmtenno· satyrycznymi wystąpienl11mi, a. klęsk, w swoich slllbościach fi· bawnvm w n!eza.radności, a 
fciachl Jak ró2'1wrodine są ich przede wszyS>tikim tendencjllmi Zl/Cz.nych i psychicznych. Umial wzruszającym w swej wiernolcl 
nany psychiczne, motjlwacje byl Henryk Jóźwiak jako Bou• 
dizialań, jak przy tym Odmien· • ton. Zbigniew Jab!cńskl umiał 

na jest lz,!storia. ich życia/ IVIOLIERE'' zaz.naczyć, że w pózornych bla· Jedma.kte boda.j najbardziej •• zeństwach królewskiego trefni• 
osobliwa jeń tu !)0$tać„. sam«· &ia 1<,rylo się wiele mądrotci, 
go a.utora, <1 i koleje jego ży· Andrzej G/.osl«>Wski ja.ko dl 
cia, która spra.wUy, że ten Lagrange spokojnie rejestrowa.I 
skromn11 początlkowo <Z!ktior, prtebteg wyda.rzeń. Gwa.ttow• 
wozem 7'esptsa. objeż<tża.ji;cv ność aponta.ntcmych wysta,pień 
prowlncJon,a.lne mia.steczka., za· „Swtętoszika.", ftM'a..zU t14 flll'l.O• skla.dać d'wor.tkl uklmł pned Motrrona 4 takie pokor4 je• 
Jql z cza.sem czok>We miejsce nvm sterom. Wysuwa,ją się teł królem, a.le umial r6wnitt, i•· go końcowej skruchy z talmt· 
wlród dramaturgów •wta.to- na czOlo problemy „pisa.rz - 4 ill trzeba bl/ł;o, godlnie z11prote• tem taaemon.strowal Ryszard 
wych. 7'a.k więc bard.ze a.trak· wlad.Za", ja;cźe aktualna dzisiaj stowa.ć ja.ko pisa.rz 1 jako czlo• :Żuromski. 

Przeprp.nam1 te b"'ę nJesrseczny, ale co te ma 111ae1:yll cyJnvm m.a.terlalem dy$p011()1J)a.l sprawa sJ}(Xecznej slużby pisarza wiek. Porywczy w gnl~•. w pozostałych rolach wv.!ttł4 
pytanie: Czy ustawa jest w pełni respektowanU Mote trze- uta.lenWIOOny plsa.rz radziecki I jego obowlązików wobec ogó- s:lachetny w geście przebaczt· pili: Ewa. Mirowska., Slawom!1' 
ba by tak postawić pytanie: kto spostrzegł respektowanie Michal Bulhakow (1391-1940) o- lu. Część ta rehabilituje Molie· nla, :ie WZ<rusza.jqcym cleplem Mislurewicz, Mieczyslaw Sza.r• 
ustawy przeciwalkoholowej w ciągu dziesięciolecia' (Jut pracowwjąc IW<'>jt; sztukę „Mo- ra, który poczq,tlwwo achleblal oddal mil.oś~ 1tarza.;ącego 114 gan, :Żelisława. l'tJalska i inni. 
chyba dwunastolecl&?). Mamy modę na ustawy l na dysku- Ilere", czi/li „Zmowa. śwlęton· królowi i (ja;k sa.m to określa) czlowleka do młodej d.ziewcz11- w sumie spekta;kl, dla które-
sje. Tak ile rozgadallłmy, te nie widzimy, co 11, wokół k6w". „lizał mu osbrogl", aby w koń· ny - aktorki Arma.ndy Be;ltl1't. go scenografię za.projekwwal 
dzieje. A dzieje 1lę coraz gorzej. Ustawa sobie, a tycie 10- Pierwsza. JeJ ctęić ma cha· ou, z go1'yczą wyrzec - „Nie Tę ostamtq za.gra.la Grażyn11 Wa.ldema.r Krygier, jest na Pe· 
ble. Nie będe w tej sprawie nudzlt, tylko zadam pytanie, rakter interes.ującej, choć, warto się pla.s.zczyć. Bou.tonle". Ma.rzec tak, że uwierzyliśmy, iż wno bardzo mteresuitteY. 11cz• 
na które niech specJalUcl odpowiedzą: Dlaczego w Lodzi szczerze mówl(łC, raczej kon· Te Właśnie momenty - Prz11 Istotnie uroczyć ona mogla Mo· kolwiek na. premierze prasowej 
nie zbudowano Jeszcze zakładu odwykowego dla alkoholi- wencjona.bnej 1z.tukl biogrllflcz· połotentu wagi na samo •lowo liMa t „owinąć go dookola pal· nie obyto się bez celebz;owanill 
ków? Dlaczego sprzedaje się alkohol pijanym I nleletnlm7 nej. Autor przedstawia. nam slusznie za.akcentowano w ca.". Z kolei dramat starzejącej poniektórych fragml3'ntów 11 ł 
Dlaczego nie likwiduje się punktów sprzedaty alkoholu Moliera i ja.ko dyrektor11 te· 8))ektaJdu wyreżyserowa.n11m się, porzuconej kochanki Ma· bez pewnych chropowa.toJcl, 
z piwnymi kioskami na czele? Dlaczego pijani są pod ochro- a•~ru I ja:ko dramaturga, obra.- przez KrzyJtztofa Jasińskteao to gdaleny Bejart bez zbędnego które jednak dotrą się chyba 
nil zamiast pod pręgierzem społecznym? (W nawiązaniu do zujqc za;wt/.oścl jego psychik!, Teatrze tm. Jar<Wza. patosu 1)rzedstawlla Ha.lina. Ko- po kilku następnych przedsta• 
artykułów ustaw;y przeciwalkoholowej), pa.sje iw6rcze, k/.opot!/, B>tosu.n- Nazwisko tego intel!gentmego man-Dobrowolska. wienia.ch, 

ANTONI B. kl z !tworem kr6lewsk!m. Ba., ł utalentowanego reżysera Lu.dw ik XIV (zna.komttv tu MIECZYSLAW 
Cadres znany redakcji). wtajemnicza nas na,wet w 1e- (ws.pó/.organiza,tora kra·kowskie• Kazimierz Iwiński) nie staral JAGOSZEWSKI 

n1111111111mmnm1nnm11mmnnm11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111n1111111111111111111111111111111111111111111m111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 

P 
roblem nabrzmlaL Demoralizacja nleletnlch jest 
zjawiskiem rozszerzającym się l o tym wie kd· 
dy. Zjawisko jest dostrzegalne, bolesne, nlepo· 
kojące w najwyższym stopniu. Wystarczy przej
rzeć rejestry spraw sądowych, wystarczy czytać 
notatki prasowe Informujące raz po raz o coraz 
groźniejszej przestępczości nieletnich I recydy
wie oraz alkohollźmle. W sumie - zjawisko ma 

swoj11 statystykę - pelną grozy: w kraju w 1959 r. sądy 
dla nieletnich zakończyły postępowanie w stosunku do 38.82ł 
nieletnich, a w 1969 r. - w stosunku do 77.215. Recydywa 
wzrosła z 11,8 proc. w 1959 r. do 18,7 proc w 1970 r., alkp· 
holizm z 7,1 proc. do 15,3 proc.t przestępczość grupowa 
1 61 proc. do 68,2 proc. 

Stwierdza alę, :!Je najwięcej młodziefy zdemoralizowanej pocho• 
dz! z rodzin, które nie są zdolne do wykonywania funkcji wy
chowawczych. Są to rodziny alkoholików l społecznie zdemorali· 
zowane. Następnie duży procent młodocianych przestępców pocho· 
dZi z rodzin rozbltych I bardzo duży, z rodzin wielodzietnych, 
opuszczonych przez ojców, którzy nie wywiązują się z obowląz-

1 ków aumentacyfnych. 
Na wzrosl przestępczości nieletnich wpływają również takle 

czynniki Jak migracja ludności ze wsl do miast, Industrializacja 
I urbanizacja kraju, rozbijanie się poszczególnych środowisk spo
łecznych, powodujące, w konsekwencji osłabienie Ich funkcji wy
chowawczych. I wreszcie nie bez znaczenia jest także przesta· 
rzaly system prawny zwalczania przestępczości nieletnich. 

Dotychczasowy system, oparty w zasadzie na ustawodawstwle 
karnym z okresu międzywojennego, operuje w walce z przestęp
czością nieletnich wąskim, tradycyjnym katalogiem środków wy
Chowawczych I poprawczych (upomnienie, dozór odpowiedzialny 
rodziców, opiekuna lub kuratora oraz umieszczenie w zakładzie 
wychowawczym lub poprawczym). 

Krytycznie ocenia się także stan organizacyjny w zakresie za
pobiegania demoralizacji nieletnich. Kompetentnych jest wielu: 
różne resorty, Instytucje I organizacje społeczne - koordynatora 
nie ma. Skutek? Osłabienie efektów działania pogłębione niewłaś
ciwym wykorzystaniem zasobów materialnych. 

Wobec tego, że obowiązujący stan prawny I organizacyjny nie 
stwarza podstaw do skutecznego zwalczania demoralizacji I p r z e-
1111 p c z o ś c I nieletnich - konieczne się stało opracowanie usta
wy o ochronie młodzieży przed demoralizacją. Intencją ustawy 
jest m. In. wyek•ponowanle zadań tych czynników wychowaw
czych, które są przede wszystkim odpowiE'd>.lalne za prawidłowe 
wychowanie mlocleP.'> pokolenia , a więc rodziny, szkoły, org11nlza
tJI mlodzletowych I in. Praktyka lat całych wykazała, że niezbęd· 

ny jesi. przy tym organ koordynuj4cy poczynania wszystkich in· 
stytucji i organizacji 1 stąd w projekcie znajduje się postulat 
utworzenia specjalnych komisji do spraw opieki wychowawczej 
o charakterze społecznym. Jest to próba · adaptowania doświadczeń 
Innych krajów socjalistycznych, a przede wszystkim Związku Ra· 
dzleck.lego i Bułgarii. . 

Projekt ustawy o ochronie młodzieży przed demoralizacją wraz 
z projektami ważniejszych aktów wykonawczych ukazał się nie
dawno. Poddany został w pierwszym etapie dyskusji środowisko· 
wej, Trwała ona blisko miesiąc, W 12 szkotach ogólnoksztatcą· 

Rodzice - szkoła - orqonlzacle 

Główne bastiony 

walki z demoralizacją 
cych w Łodzi I w 8 zakładach pracy (zatrudniających młodzież 
i prowadzących szkoły przyzakładowe), w Młodzieżowym Zakla· 
dzle Wychowawczym, w Zarządzie Okręgu ZNP, na plenum Za· 
rządu Miejskiego TPD oraz w zarządzie Lódzklm ZMS i ZHP 
uczestniczyło w niej okole 760 osób, a dyskutowało 185, 

Mamy już pierwsze wnioski z dyskusji łódzkiej. Zasadnicze do· 
tyczą RODZICOW, a następne szkól, Instytucji społecznych I or· 
ganizacjl młodzieżowych. W grupie zagadnień ujętych hasłem RO
DZICE na czoło wysuwa się problem s k u t e c z n o ś c I ś r o d
k 6 w zawartych w projekcie w stosunku do d e m o r a I i z u j ą
c e go środowiska domowego. Ogólnie podnoszono potrzebę zasto· 
sowanla surowszych sankcji wobec tzw. „opornych" rodziców. 
Konieczne Jest w tym względzie wcześniejsze wydanie ustawy 
o z w a I c z a n I u p a s o ż y t n I c t w a społecznego. w której 
uwzględniono by również postępowanie wobec rodziców nie wy
konujących swych obowiązków wychowawczych względem dzieci 
z jednoczesnym rozszerzeniem możliwości sankcji, propono wanych 
przez projekt. Postulowano 1tworze11ie ośrodków pracy, w którycb 

umieszczani byliby rodzice demoralizująco wpływający na dzieci. 
Dochody z pracy w takim ośrodku winny być przeznaczone na 
utrzymanie rodziny. Postulowano także, żeby obciążyć rodziców 
obowiązkiem pełnej I rzeczywistej odpłatności za pobyt dziecka w 
placówce opiekuńczej. 

Nauczyciele stwierdzali, że brak jest uregulowania sprawy tzw. 
drugorocznych I wielokrotnych repetentów. Repetowanie ucznia 
winno - Ich zdaniem - w niektórych wypadkach obciążać flnan• 
sowo odpowiedzialnych za brak nadzoru rodziców tak, Jak ma to 
miejsce przy niewypełnianiu qbowlązku szkolnego. . 

Szkoły poprzez różne formy pracy z uczniami I rodzlcan'.i1 roz
wijały I rozwijają działalność wychowawczą celem uchronienia 
nieletnich przed ujemnymi wpływami środowisk zdemoralizowa· 
nych. Rzecz jednak w tym, że nie dysponują one dostatecznymi 
środkami, a środków tych nle zapewniają również - zdaniem 
dyskutantów - przepisy projektu ustawy. W obecnej fazie szko· 
ly nie są przygotowane dostatecznie do podjęcia rozszerzonych 
obowiązków nałożonych przez projekt ustawy. (M. In. brak jest 
możliwości nie tylko organizowania czasu wolnego, ale I podsta
wowego nauczania i wychowania z uwagi na szczuplośt kadry 
i przepełnienie szkól). 

Prawie wszyscy dyskutanci podnoslll zgodnie, że projekt zbyt 
małą .rol-ę w resocjaUzatji nieletniego przypisuje organizacjom spo
łecznym I młodzieżowym. Brak Jest ścisłego oznaczenia, jakle or• 
gany mają współpracować z komisjami i na czym ta współpraca 
tna polegać. Wyrażono propozycję zreformowania rekrutacji do 
organizacji młodzieżowych przez rezygnację z masowości. Pnyna
leżnośt powinna być wyróżnieniem, nagrodą, a jednocześnie winna 
nakładać na członków pewne obowiązki z zakresu współdziałania 
z organami zapobiegającymi 

Nic się nie mówi w projekcie ustawy o wychowaniu poprzez 
pracę. Uczestnicy dyskusji postulują stworzenie przymusowych 
hufców pracy. Uznano poza tym, że zbyt wąski zakres obowiąz• 
ków nakłada się na zakłady pracy zatrudniające młodocianych, 
a pominięto w ogóle nieletnich pobierających naukę zawodu 
u rzemieślników. 

W dyskusjach zwracano uwagę także na konieczność bardziej 
rygorystycznego przestrzegania Istniejących zakazów, które często• 
kroć są powszechnie łamane (np. zakaz sprzedawania nlelP.tnlm 
alkoholu). W samej ustawie winny być uregulowane takle sprawy, 
Jak J)alenle przez nleletnlcb papierosów, przebywanie bez oJ)leki 
dore>słych wleczorem na ulicach, w kinach I miejscach publlcz• 
nych. \\r.i ł">< l<i z nierwsr,el!o etapu dyskusil prz~kazane zostały 
przez zespól konsultacyjny resortowi sprawiedliwości. 

Z. TARNOWSKA 
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Pożyleczne 
wyniki 
harcerskiej 
,,DROGI'' 

~,~ada ! Komii'nda Chorągwi 
l-oazkiej ZHP im. Bohater
skich Dzieci PoLskich meLduje 
o wykonaniu czynu poa kryp
tonimem „DROGA" - Dobra 
Robota Gospod.arzy, podjętego 
na konferencji instruktorskiej 
11 września 1971 r. dla uczcze
nia VI Zjazdu PZPR. Efek
t~ czy.nu łódzkich harcerzy 
! or;nst-ru.ktorów jest zinwenta
ryzowa,nie braków w oświetle
niu, znakach drogowych i za
drzewieniu oraz zniszczeń na
wierzchni na 1.600 ulicach na
szego miasta. Harcerze Cho
rągwi l-ódzkiej ZHP im. Bo
haterski ch Dzieci Polskjch zo
bowiązują się do czynnej po
mocy przy usuwa,niu istnieją
cych braków". 

Tej treści meldunek złożyła 
wczoraj na ręce przewodni
czącego Prezydium RN m. Lo
dzi mgr inż. J. Lorensa, ko
mendantka Chorągwi Lódzkiej 
ZHP Im. Bohaterskich Dzieci 
Polskich - dr G. Adamczew
ska. Dziękując serdecznie za 
olbrzymią pra.cę społeczną 
wykonaną przez łódzkich bar-

. cerzy mgr inż. J. Lorens pod
kreślił jej poważne znaczenie 
wychowa.wcze. Połączono pięk
ne z pożytecznym. Materiały 
jakie wczoraj przekazano Pre
zydium RN m. Lodzi z tej 
inwentaryzacji będą na bieżą
co wykorzystane w pracach 
przy usuwaniu braków zna
ków drogowych, nie uporząd
kowanej nawierzchni, czy też 
niedostatecznym zadrzewieniu 
na łódzkich ulicach. Harce
rze przepracowali w niedzielę 
24 października br. 50 tys. go
dzin W akcji „DROGA". 

Podczas wczorajszego spot
kania komendantów hufców 
ZHP z członkami Prezydium 
RN m. Łodzi omawiano dal
sze zamierzenia społecznef 
pracy łódzkich drużyn harcer
skich dla miasta. 

(j. kr.) 
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Rnlul·my pow1·e1rzel... ~~ T 
Y!'1 razem w Ska·rżysku. trwają prace nad k<>nstruowa-
mem n.owego ro·z.kladu Ja:zdy PKP, który wejdzie w 
życie . wio.s.ną następnego roku. Miejmy nadzieję, że 
przebiegną one poci szczęśliwą dla naszego miasta 

I 
LODZ NALEZY DO MIAST O NAJWIĘKSZYM W KRA· wać ją z powrot<mi. Problemy gwiazdą, i że uda się U111i.lcnąć .,zapomnień", „błędów" oraz 

JU STOPNIU ZANIECZYSZCZENIA POWIETRZA ATMO· te być mo.że zaczę!Y'by się niedopracowań ja.kie wkradły się do rozkładu jaz.dy obowią. 
SFERYCZNEGO. WIEDZIANO o TYM OD DAWNA ALE ks·ztattować vnacz.ej, gdyby sa.n. zującego a.k.tua.lnie. 
PROBLEMU TEGO NIE TRAKTOWANO DOTĄD z NALE- Epid. ja.k to jest np. w Po·stulaty n~zego miasta w odniesieniu do komu.nika.cji k<>-
ZYJ'Ą UWAGĄ. CSRS - miru! prnwo wym~e- lejowej dalekob1eimej nie są - jak zresztą zwykle - wygó-

rzać za.kła•d-Om, zanieczyszczają- rowane i ja.Je sądzimy, n ic 'nie stoi na przeszkodzie, by je w 

T 
yrrncz.a.sem informacje 
S tacji Sąnlta·rno-Epide
mi<>loglcznaj są a.!armu

ją.ce. Przy normie rocz
nej 250 ton pyłu na km 

kw. - w Sródntiesciu spada 
ok. łOO ton, na. Widzewie - 500 
a w rejonie Pl. Niepodległości 
w niektórych latach nawet 
1000! Ponad normę za,pylone są 
tez tereny Ba~u·t i Po•le.sia, przy
legle do Sródmi€'llcia oraz część 
Górnej, Stężenie pyłu w po
wietrzu pewnych rej•o nów mia
sta .również znacznie pnek.ra
cza no.rmę. D<> teg·o dochodzą 
s2lko.do\iwe gazy>, sreze2óLnie 
dwutlenek siarki. 

To silne zanieczyszczenie po
wietrza w Lodzi powstaje wsku
tek spalania węgła i w ogóle 
paliw stałych 1>ra.z płynnych, 
w wyniku procesów produk
cyjnych przemysłu cbemlcznt•· 
go <>raz niektórych · gałęzi wló
kien nlczo- odzleżowy ch, wresz
cie przez wzrastanie Ilości spa
lin samocbod1>wycb w związku 
z rozwojem motoryzacji. 

Wszystko to działa szkodll· 
wie na organizm człowieka. 
Dlatego l-0d1Lianie częściej niż 
mieszkańcy innych miast cho
rują na nieżyty dróg oddecbo· 
wycb, schorzenia oc„u, skóry 
i inne dolegliwości. Doklaa
nieJszych jedna.Je danych tutaj 
bra.Jc. Stacja Sa.nitarno-Eptae
mi<>lo·giicz,na bada bowiem od 
wielu lat &tan zaJlieczyszczenia 
łódzkiego powietrza , a.le dotąd 
nikt w naszym mieście nie z«· 
jął się systematycznym bada
niem wpływu tych zanieczysz
czeń na zdrowie łodzian. Pro
blem jest przy tym taok o·b
srerny, że istniejące w Polsce 
instytUJty · na·uk<>we - ma.le i 
n iedootateocznie wypo,sażoue -
n ie mogą sobie z nLm po.ra
dzić. W sa.mej Stacji SaJl.-Ep1{l. 
- jak informują kier. Działu 
Higieny Ko.munalne.j lnż. W. 
Szujs-ki O\I'az st. insp. m,gr J. 
Swią.tczak również nie ma 
lekarzy ('podobno z braku chet
nych), k'tór.zy za.jmowa.liliy i;ię 
ty>mi spraowami, Stacja WYSll· 
wafa ta,kże w po.przednich la· 
tach prnjekt prowadzenia pod 
tym ką~em stałych ba•dań po
równawczY'Ch nad dz1ećm.i 3 
wyitypowa.nych szkór, niem niej 

PO•Przedonie władze m iasta nl.e 
z.nalazly fu.ndus.zów na op!a~
tnie tego ekspe.rymoentu. 

S 
ądzę, że sprawę nałeta
loby rozważyć ponow
nie, podobnie jak warto 
byłoby chyba wrócić do 

k<>ncepcji (również nie ,.,..ealizo
wanej z . braku fundu~zów) 
zbadania. przez pracowników 
naukowych Uniwersytetu Lódz
kiego wpływu zanieczyszczema 
powietrza na obumieranie w na
szym mieście r<>ślinności. 

Ale roz:wój badań na.uikow<>
lek.a.rskli.C>h (w tym ta.k.że nad 
za.nieczyszczaniam atm o.sfery 
s·pa.tinamA samochodów), koor
dynacja .tych POC.ZY'llań, właści
wa profilruktyka i leczenia, t~ 
tY'lko część IDr-0ików zaradczych. 
Jednocześnie należy dążyć do 
stopniowej likwidacji samych 
źródeł „zolego powietrza" nad 
miastem. A do tego ·ce:Iu n ie 
wyisotarezy zwiększyć niedo1>ta
tec7'ną dizi.ś produokcję u.rządzeń 
od'PY'iaJ1'cych chla przemysłu. 
Nie wyJStairczą też stairania o 
lepsze WY'kOrzYJSta.nie u,rządz;eń 
jU;Ż zainsta.lowanY'Ch. To rno·że 

~r;;;,,~~ę poop.raiwić jedy;nie ci.eś-

Radykalne jej uzdro·wiente 
mogłoby przynieść, zgodnie z 
postulatami Sta.cji San.-Epid. 
- dopiero stopniowe łikw1th>
wanie niewła.ściwie · (zwłaszcza 
w Sródmieściu) ro7Jokowanycb 

cym nadmiernie po·wietrze. petn.i zrealizować, pamiętając, :l.e w wyniku polityki nowych 
grz~·wny na .r.z€1Cz runcLuszu je- perspektyw radykalnej zmianie uległ stosunek władz cen. 
g<> ochro·ny. tralnych do na.s·zego miasta. Nie wątpimy, że i władze kole. 

j<>we n.ie zechcą zasłużyć soboe na miano rzeczników sta.. 
rego„. Istnieje również puna, z u· 

wą.gi na rozmiary I tempo 
przewidzianego na lata 1971-
1975 programu rozwoju l mn
dernizacji Lodzi potrzeba 
stworzenia kompleksowego pła• 
nu uciepł<>Wnienia miasta, tak
że pod kątem ocbr<>ny powie
trza, ochrony środowiska czlo
Wieka. Poozątkow<> bowiem bu
d-Oowa.no w Lod:zi elek.brociep
lownie. kierując się wyłącznie 
ply•nącynU stąd dla naszej go
spodaJlki kor.zyścianTiil. material
nymi, pojmawany>mJ. jec:Lna.k 
:zib yt wąis<ko. 

Przy O·kruzji sl&wko o budo
wti.e noowooeze,snego centr.im 
śródmlej&kiego. , które ma po
w1sttać w red•<>nie jeg·o naJ~uź
niejszej za.budowy. Ta słuszna, 
jeśl.i chodzi o wz~ędy ekono
miczne. d~yizja., po0zostawia 
nada.I nietlc.nięty problem na,d
miarnie za.gęszczonego dom.ami 
i p.rzemyslem rejon·u u•lic A. 
SbrUJga, żeiigoow.s1kiego, Ogro,do
wej i Zac:hod•niej. BęcLzie on 
wifl:C nadaJ. wy1ma.g.a1 na,jwięk
szeJ moderinitz.aoj.1, gdyiż lącZl!lie 
z caJym Sródmteściem tworzy 
gtl:ówne t.ródl<> zani.ecz:ys.zczeń 
łódzikiegl()o powietrza. 

TADEUSZ SLUPECKI 

A więc Lódź postuluje, by w ciągu całego roku utl'!Zymać 
kursow8'1lie grupy wagonów relacji Lódź - K<>l<>brzeg - oo. 
dziennie, z miejscówka.mi, niezależnie od kursującego okre
sowo w letnich .• s.zczytach" oddzielnego poeiągu Lódź Kalis
ka - Kol<>brzeg. Przypominamy, iż wagony te kursowa.ty od 
lat nlejako „tradycyjnie", w roku ubiegłym zapomniain-0 
umieścić je w nowym r<>zk.ladzie i do.piero przywrócono na 
interwencję naszej gazety. Warto też pamiętać, że wagomy 
te są zawsze wypetnio.ne podróżnymi, nierzadko ludźmi wy_ 

Z nadzleia 11a~rzvmv ka Skarżysku.„ 

Trwają prace 
nad· rozkładem jazdy PKP 

jeżdżającymi w rej<>ny nadmorskie na kurację, 
P<>stuluje się także, aby kursujący aktualnie pi>ciąg os<>bo. 

wy Lódź Kaliska - Kołobrzeg, odjeżdżał z Lodqj ok. godz. 
19, ponieważ chodzi o jego skomunikowanie z połączeniami 
lokalnymi na Wybrzeżu. 

starych zakładów przemysło- .----------------

Nie tr.zeba prowa.dzić ucz-01nych badań, aby przek-Olnać się, 
w ja.kich warunkach podróżują lodzia.nie do Zakopa.nego 
i Krynicy. PostUiuje się więc, by pociąg pośpleswy relacji 
Lódź - Kielce - Zakop&ne - Krynica poprowadzić przez 
Koluszki - <nęstochowę - Kraków (po 5 wa.gonów do Za. 
kopanego I Krynicy), a p<>nadto dla poprawy komunikacji 
z Bieszczadami, odozepial! w tymźe Kra.koWie 3 wagony <>d 
tego pociągu I kierować je do Ustrnyk Dolnych. Odja.zd 
z Lodzi p<>winien na.stępować ok. godz. 21, a pawrót d<> Lodtzi 
- na. godz. 6. Statystyki PKP stwierdzają, że w szczytach 
przewozów p<>ciągi do Kołobrzegu, do Helu i Ustki ora'Z do 
szczecina wiozą 200-230 proc. 0odróżnych w stosunku do li
czby miejsc„. 

wycb. Należa.l'oby też roz.lut-
nlć na.zbyt vwa.rota za,budowe. 
skońezyć z istnieniem podwó
rek-studni, m aso.wo po·dł;icz,ać 
do elektrociepłowni ró\wtież 
stare buidownictwo. 

T 
e długofalowe projekty 
Stacji San.-Epid. natra
fiają jednak na. trudno
ści jut w początkowej 

fazie ich realizacji. Taki np 
,.Balat-0n" ko.pei nada.I w p o
wietrze z własnej kotłowni. 
choć ma zało.żo•ny na ulicy 
ciąog cieplowni>Czy. A spra ·"'• a 
Faibryiki Ko.s.m.eityków ,1Ewa 1

', 

czy Za1k.ladów im Du.racza? 
„spa.dly" one z plaJlu po.dlą
czeń do elektrociepłowni, gdyż 
wci.eśnieJ uszlachctnio•n<> na
wierzchnię wiodą.cych do nich 
ulLc - i tera.z trzeba by zry-

w „Energetyku" 
W „Energetyku" (At. Po!L 

techniki 17), dziś o godz. 18 
filmem prod. angietśkiej pt. 
„Przyw-ilej 1

' zaina.ugu.ruje dzia_ 
!alność DKF. Ka.mety do naby
cia na godzinę przed seansem. 

Jutro, w czwartek, M!odzież<>

wy Klub C>l'gan:-zuje o godz. 
18,30 kolejne spotka.nie „Dys
koteki". 

Postuluje się dalej, by pociąg pośpieszny relacji Wa.rS'Ul
wa - Żagań prowadził grupę trzech wagonów relacji Lódź 
Kaliska - Zielona Góra, ponieważ obecnie łodzianie maJą 
kłopoty z dosta.niem się do tego pociągu. 

Obeonie kursujący pociąg Lódź Kaliska - Szczecin powi. 
nien reałillować dwie relacje: do S-uo:eoina i do Swin<>ujścia 
(r1>z!ączenle w Szczecinie - Dąbiu) 1 po pięć wagC>llóW w 
okresie od 1 czerwca do 3 września. Dojazd z Lódzi d<> 
Sz;czecina I Swinoujscia nadal jest dla łodzian, w d<>godnych 
porach doby poważnym problemem, gdy przyjdzie se'Zo.n 
urlopowy. Dla dogodniejszego doja,zdu w rejon Gór Swięt-0-
krzyskicb oraz do Buska.Zdroju, proponuje się urucb<>mić 
pociąg Lódź Kaliska. - Skarżysko zamiast pociągu Lódź 
Kaliska - Kielce. 

·Na ulicy Zachodniej.„ 
„Telimena11 

zmf enlła decrz;„ 
Vl :z:Woi~7lkU z naszą notatk~ 

„w kJ"~•u 7lna.mlennych pny
padków", „Tell.mena" powiado
miła nas, że po powtórnym 
odwołaniu klientki zimienila 
sw·oją deeyl!ję 1 zwróciJa na~ 

szej Czytelniczce pi en iądze za 
pla·sozcz, .k;tóry nie przetrzymał 

prania. 

I to właściwie wszystko w zakresie komunikacji daleko. 
bie~nej. Powrócimy j/!S'l.cze, w oddzielnej publika.ej!, do po. 
stulatów w sprawie komunikacj.i lokalnej. RO'zumiarny dosk<>
nale, że kolej w naszym kraju nadal boryka się (obok in. 
n'ych r<>zl icznych trudności) z choronicznym brakiem odpp. 
wiedniej ilości wagpnów pasażerskich. Ale spod.ziewamy się 
też, że dziś, w przeciwieństwie do lat ubiegłych, nieP.osta4iki 
w tym zak:resie obciążą równ<>miernle wszystJcie węz!y kole. 
jowe. Mamy nadzieję że nowy rozkład Jazdy PKP, nLcz;ego 
nie -„uS'Zci!.kme" :z. tych '(>Oląci.eń iakie m U.to ~e mlal<> 
d<> tej pory. . 

Na u!. Zach.od-niej (od ui. 
Z ielonej do u!. Więckowskiego) 
ruszyły roboty przy n!we!owaniu 
te.renu pod drugą ;ezd.nię na 
trasie „Północ Pol ud nie" 
Potężne góry ziemi usuwa się 
przy użyciu zmechanizowanego 
sprzętu g<ł$ienicowego. 
Jedn,ocześnie przy u!. Więc-

kowskiego i zachooniej rozpo
częto wyburzenie następnego, 4-
pi.ętrowego budynku. Niestety, 
prace będą prowadzone w sposób 
tradycyjny „cegła po cegi,ełce" 
! potrwają kilka mie.<tęcy. Ca
io~ć tego odcinka ultcy ma być 
ukończona w przyszłym roku ł 
wówczas zniknie „wąskie 
gardw" na ul. Zachodniej, gdzie 
teraz tworzą się potężne korki 
po;azdów. (j. kr.) 

Foto - L. Olejniczak 

~KRONiKi 
SKUTKI PRZYGODNEJ 

ZNAJOMOSCI 

Do Komendy Dzielnicowej MO 
Górna zgło.sil się nietrzeźwy 1 
pobLty Z. P. meldując, że z<>
stal ofiarą grabieży i pobicia 
przez przygodnych :unajomych 
w m:eszkaJliu przy ul. Przyby_ 
szewskiego 3. Dochodczenie pod. 
jęte przez fUlllkojortairiuszy MO 
doprowa.dzil<> d<> znalezienia we 
wskazanym miest.kaniu zega.rka 
:orabowainego męwzyżnie i uję_ 
cia: Czesławy Klimczak - W'laś_ 
cicielki mies.zka.naa i Leszka 
Markiewicza <=· Rejtana 28). 
Oboje ZO\Stald a.res:otowaml. 

UWAGA NA POJAZDY 

W ostatnich d.niach skradzio
no znowu samochód ma·rki „sy_ 
rema" zaparkowany przy ul. 

Rodakowskiego motocykl 
WFM z podw6orza posesji nr 141 
przy ul. Narut-O'Wicza. Z samo·
chodu m-ki „Syrena" zapa,r_ 
kowanego przy Ui. Targowej 71 
skradzi0tno części zamierrune o
raz Jla•rzędzia do naprawy tele
włzo·rów i palto - w sumie 
wartości 7.500 zl. Złodziej do
stał się do samochodu przez 
niedomIDnięte ok;ienko. 

~zt) 

Zaszczepić psa! 
Szczepienie psów przeciJw 

wściekliźnie zostalo p·rzedlużo

ne do 1<l list<>pada br. włącz

nie. ObC>Wlązk:owe sz~ep,ienia 

stosowane są wobec psów w 
wlelkiu pOinad 2 miesiące. W 
termlinle d<> 10 listopada br. 
wlącmie pobierame będą <>bnL 
żoine opiaty :za zasŻczepi~e 
psa w w~oś.ci 25 :U. 

W :najbliższych dniach - jak się dowiadujemy - do Skar
żyska wyjeżdża delegacja łódzkiego Oddziału Ruchowo-Han_ 
dlo':"ego PKP, aby pomóc przy. konst:uowaniu „łódt.kiej 
częsc1" mowego rozkladu jazdy. Nie wątp11J1oY, ż'e wiadomości 
przywiezione r.e Skarżyska będą dla naszego miasta pomyśl
ne, o czym nie omieSAka.my natychmiast p<>inf<>rmować na. 
szych Czytełniłców. JOZEF POTĘGA 

Mieiskie Biuro Prolekt6w - u metJ 
Zgodnie z zobowiązaniem podjętym przed 

VI Zjazdem, pracownicy Miejskiego Biura Pro
jektów meldują o wykonaniu rocznego planu pro
dukcyjnego już 30 października. Przewiduje się do 
końca roku wykonanie i sprzedanie dokumenta
cji wartości ponad 6 mln zł. 

nich np: projekt rozbudowy Centralnego Szplta' 
Klinicznego WAM, sygnalizacji ulicznej r 
19 skrzyżowaniach. Opracowano koncepcje urt; 
nistyczne przebudowy Placu Wolności, projel 
węzła komunikacyjnego na skrzyżowaniu ulic Gl1 
wont i Pieniny itp. Poza tym, biuro wykonało 
czynie społecznym m. in. „Studium oplacalnoś 
techniczno-ekonomicznej kapitalnych remontó 
i modernizacji budynków mieszkalnych m. Lodil 

Poza dokumentacją remontów budownictwa typu 
mieszkaniowego, usługowego i socjalnego - sta
nowiącą podstawę działalności biura, w bieżącym 
roku wykonano dokumentację szeregu nowych in
westycji o niemałym dla miasta znaczeniu. Wśród (ap) 
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W AZNE TELEFONY 

lnforma.cja telefoniczna 
Straż Pożarna os, 666-61, 

499-90, 
Pogotowie Ratunkowo 
Pog<>towle MO 

TEATRY 

03 
595-55 
~5?-11 

°' 02 

WIELKI - godz. 17.30 ..,Sylfi
dy, Wesele w Ojcowie, Har
na1sie"' 

POWSZECHNY g.o.dz, 18.30 
,,O,..icie-c królQl\l.rej" 

NOWY - nieczynny 
l\lALA SALA - goctz. 20 ;·.Ka

p rysy Ma.rtanny" 
JARACZA - godz. 1'5.30 ;,Dwu

d:oesta noc", godi.. 19 „.Mo· 
liere" 

TEATR US - god-z. 19.15 ;,Ra- ' 
chu.nek nloeprawdop<Jod<>bień· 
stwa" 

OPERETKA godz. lS „Bal 
w oper-ze•• 

ARLEKIN - godz. 117 .30 „F.re
lil·aota e>roo.ga" 

PINOKIO - -:UeCZY'IlnY 
STS „PSTRĄG'• god!z; 20 

),Ullllilb<Yi>'.\ 

MUZEA 

SZTUKI (uł. Wlęckowsk.ieto 36) 
~od,z. 9r-15 

BISTORU KUCHU REWOLO· 
CYJNEGO (uol. GdańStka 13) 
g odtz. 9-Jl.6 

HISTO,RII WLOKIENNICTWA 
(PlO'trkov.nslca ZS2) godiz. 1()-17 

ARCHEOLOGICZNE J ETNO· 
GRAFICZNE (Pl. Wooltw&ci 14) 
iC>dz, lol-17 

ł.ODZKJE ZOO 

czyinne w godiz. &-15.30 (kasa 
CZY11ltna CIO iod1:. 15) 

KINA. 

BALTYK - „Cromwell" 
i Il (ang.) C>d la<t. Ił, 
10.3(), l.ł, l.6.ł5, 1S.3Q 

cz. I 
gcxlrz. 

eo~ GDZIE~ J<IED~Y 
LUTNIA ,,Eroot!&slmo„ (tr.) 

O'd lM 16 godz. :?iO 
POLONIA - „Beatnce CMci"' 

od lat 18 (WlO&ki) li~ 10. 
12.15. U.30, 17. 19.30 

WISI.A „H<>go-Fog<>-Homool-
ka •• <Jod la.t 18 (cz,ecb.) IC>da.. 
10, 12, lł, 16, 18, 20 

WLOKNIABZ - ~Wy>ZWO·lerue" 
oo lat 14 (radz.) goo?.. 10, 
,.Beatrice Cenoi" od la.t 18 
(wJoski ) godz. 13.30. 15 45, 
(18, 20.15 - s.eanse za.m.k:n·ię
te) 

WOLNOSC - ;.Nie pije, nie 
pa.li, n.ie poocywa. ale ... " 
(franc.) oCI l.a.t 16, Cod7.. 10, 
12, 14, 16, 18, 2IO 

ZACHĘTA ,.Narzec7.ona pi-
l'a.ta" od lat 18 (franc.) godz. 
10. 12.30, 15. 17.30, 20 

STYLOWY - „Elti Br.test" od 
lat 14 (NRD) eodz. 15.30. n.~. 
20 

STUDIO - „Mózg" od Ja,t 14 
(fra1nc .) godoz, 16, „Ma·tnha." 
od loatt 18 (ang.) gooz. 18, 20 

ADRIA - ,.Sp<>tkarue re &1op1e
gtem" oCI la.t U (p<>l.&ki) 
gooz. 11>, 12.30. P<>żegnainie z 
tyiułem: „Długa noc" (fr.) 
<Jod IM lł, go<liz. 15. 17.15, 19.30 

TATRY - „Baj.ka: ~w krainie 
tysiąca 1 jednej nocy" godz. 
15, „Nie lubię ponied.7.ia!Jtu" 
od lat 11 (.pool.) godz. 18, 18. 
. ,Na tropie soJceła" od ~ 1ł 
(NRD) g~ 20 

CZAJKA - „P<>gr<>mca ?:Wie· 
rzą.t"' (tr.-rum.) od I.U lł, 
goo1:. 17. 19 

DKM - „Zycie rochilinme" (<Pol.) 
od IM 16, goelz. 18, 18. ~o 

ENERGETYK „Przywilej" 
(ang.) g. 18 (projekcja DKF) 

KOLEJARZ - n ieczynne 
LDK - „Tńostana" (Wł.) od lat 

18 go.dz. 15. „Beniamin, 
cz.:;"ljl pa.m!ętnlJI: llllO~.ęg<> 

molodzieńca" (:C.ra.nc.) od la.t 
18 godz. 17.15, 19.45 

GDYNIA - „Jestem niewier
nym mężem" od lat 18 (tr.) 
godz. 10, 12.15, 14.30, 17, 19.3-0 

HALKA - „Walet 1<ar<>w~" od 
la.i Ił (USA•NRF) g<><U. 15.30. 
17.45. 20 

1 MAJA - „Chlo.pcy z Placu 
Brom" (węg,) od ła.t tl . godz. 
16. ,.Ma.rtwa fala" od i. 14 
(p<>l.) godz. 18, 20 

Hl.ODA GW ARDlA ..Zan• 
da.rm aię żeni" od 1&t u (tr.) 
godz. 111, U, lł, li. 18, IO 

MUZA - „Ma.rio 1 Ni.n<>'" (Wł.) 
od la.t 14, gooz. U.30, 17.ł5, 
20 

OKA - „Os.kar'• (f.r.) oo IM 18, 
go<l!z. 10. 12, 14. 16. 18. 20 

POLESIE - „Pa.miętn:i:k pani 
dO<ktC>r'• (fr.) od lat 16, eod7.. 
17, 19 

POPULARNE - „Galia'" (1r.) 
Od lat 18, g<>dlz. 17, L9.1$ 

PRZEDWIOSNIE - ~Arabeska" 
(ang.) oo Ia.t 1', eodz.. 1uo. 
17.45. 20 

POKOJ - „Oliver"' (olllll.g.) od 
IM 11. g<>dz. 16. 19 

PIONIER - „Nowa mi!Jsj a kor· 
sa.r;oa" (franc.-h.iszp.) od lat 
11 godz. 16, Ili, Z.O 

REKORD - „Ucieollka w kaJ· 
da.nach" od łat 1f (USA) 
god.z. 10. 12.30, 15, 17.30, 
„Obcy« od lat 1ł (Wł-Osk.i) 
godz. 20 

ROMA ;,Nie do Obrony" 
~.ng.) <Jod Ia.t 18, godz. Ul, 18. 

SOJUSZ - „ Operacja ~grad" 
(ju,og,) od lat 14 godz. 17, 19 

STOKI - „Obława" (USA) od 
lat 18. god?.. 17. 19 30 

SWIT „Testament lnków" 
<>d la.t li (bul~ -NRF) gO<:Lz. 

10, U, U, 16, .tłl, 24 

DYZUBY APTEKI 

Zilerska L48, Na.ru.t.ow1C!Z& t 
Al. Ko.śoiuszlcl · 48, Ploott1kof 
aka 225, JWutomiersk:a 148, Di 
broVl~kiego 60, Obr. 6t.aliner• 
~u 11. 

DY2URY SZPITALI 

I Kiialka Pol.•Gln. AM -a 
Curłe-Sklodowsklej 15 - d'Zk: 
nica Górna. 

O Klinika Poł.-Gin. AM-u 
Sterlinga 13 - z dzielnicy Srdc 
mieścte PC>radnie .. K" ul. N; 
wootki 60 1 K<>pcińśJdegl> 32. 

Klinlka W AM - ul. Forta 
sklej 31 dzielnica P<>le. 
<>ra.z z d.zlelntcy Srócllml.eś~ 
poradmte „K'' ul. Piot.nkow6l 
lOT 1 Plo.trlroW!s>ka 269. 

Szpital Im. H. Wolf - I 
Lagiewnicka 34136 - dz.ielnl 
Ba.ruty. 

Szpital lm. ·n. Jord&na - 1 
Przyrodnicza 7/9 dzioel.!U 
WiKtzew. 

CMru.rg!a południe - Szoll 
lm. Ste<rling•a. (Soterlinga 1/3) 

Chtrurgla północ Stm~ 
Jnn. Sterlinga (Sterlinga. 113) 

Ch.Lru.rgia o,gólna S;;p10 
iim. Biegańskie.go (Kni.a.~ie~ 
cza 1/5) 

Lary>ngo!o.gia Szpital 
Barillckiego (Ko·pcińskie.go Zl) 

Okuli.styka - SzpitaJ ' 
Barlickiego (Ko·pciń&kieg <> ~) 

Chi.ri.rg1a i laryngo.to.gta dz:I 
O!ęc:a - Szpita.1 tm. Korciak 
(Armtt Czerwonej 15) 

Chtru.rgia szczękowo-twa.rzo' 
- SzpltaJ 1m. Barlickiego (KOI 
Cińskiego 22) 

To.ksykol<>gli - Instybu~ M. 
dyCY'llY Pra.cy (Teresy 8). 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Nocna pomoc lekarska mr 
Pogotowia Ratunkowea 0 pn 
ul. il~aj{.i.ewicza 137, l;i. 661-1 



e~eeeeeeee~eeeeee 1 ===a===•=== 1===1===1 === 
KLUB MPiK „RUCH". I 111 PLAC O POWIERZCHNI 

w ŁODZI, •

111 

1.500 - 2.000 m kw. 
ul. Narutowicza 8/ 1 O ogrodzony, do składowania 

prowadzi 

111mmn11nnnmnnnnm11111mmmnnmmnmm1mmmmnmnnnmm1111mnmmm11 
• 

Ili 
• 

Ili 

URA I OKOLICE * KULTURA _KP L T 

Uivtkowel 16diklch nlastvków Ili Wvslawa Sztuki 
• --------------------------------------. NIEDZIELNY PUNKT 

KONSULTACYJNY 
DLA SLUCHACZY TV 

1

•11 wopyadłu pi nie zierżawi 

• na terenie m. Łodzi 

Ili FABRYKA PLUSZU ~w kretgu piękna 
kursu języka a.ngielskiego. 

ZajęcJa prowadzą autorzy i lektorzy 
kursu TV. Bliż.szych informacji udziela 
i zapisy przyjmuje sekretariat ku·rsów 
w Klubie _MPiK „Ruch", tel. 347-49. 

OBRONV PRAC DOKTORSKICH 
Dziekan i -Rada Wydziału BlologiJ i Nauk o Zie
mi Uniwersytetu Lódzkiego podają do wiadomo~ci. 
że w dniu 12 listopada 1971 roku o godz 12 w 
Gmachu Biologii (ul. Nowopoludniowa 14-16, •· 
126) odbędzfe się publiczna obrona pracy doktor
skiej mgr LUCJANA AGA POW A na temat: „Pi
jawki (Hlrudinae) środkowej i dolnej Odry oraz 
niektórych Jej doplywów". 
promotor: Doc. dr habil. Franciszek Wojtas 

z Uniwersytetu Lódzk!ego 
Recenzenci: Pro!. zw. dr habil. Gabriel Brzęk 

z Wyższej Szkoły Rolniczej w Lu-
blinJe · 
Prof. zw. dr r.e~zek Pawłowski 
z Unlwersytet1:1 Lódzkiego 

Praca doktorska wraz · z opiniami znajduje się do 
wglądu w Bibliotece Uniwersytetu Lódzkiego (ul. 
-Matejki 34). Wstęp wolny. 

Dziekan I Rada Wydziału Biologii I Nauk o Ziemi 
Uniwersytetu Lódzkiego oodają do wiadomości, że 
w dniu 16 listopada 1971 roku o godz. 10 w sali 
Senatu (ul Narutowicza 65, II p.) odbędzie się 
publiczna obrona pracy doktorskiej mgr HANNY 
KURAN na temat: „Lokalizacja kalozy w ścia
nach megasporoeytów i megaspor podczas rozwoju 
monospbrowych woreczków zalążkowych". 
Promotor: Dr habil. Bohdan Rodkiewicz 

z Uniwersytetu Lubelskiego 
Recenzenci: Prof. nadzw dr Alicja Szweykowska 

z Uniwersytetu Poznańskiego 
Doc. dr habil. Eugenia Mikulska 
z Uniwersytetu Lódzkiego 

Praca doktorska wraz z opiniami znajduje !IE: do 
wglądu w Blbl!otece Uniwersytetu Lódzkiego (UL 
Matejki 34). Wstęp wolny, 7798-k 

..................••....•.• „ ..•.•....•...... 
I PRACE NA SZLIFIERKI 5 
i : 
: TYPU SWA-10 : • • • • 
I (do walków i otworów) i 
I i SPC-2{) i 
• • ! (do płaszczyzn - stół 400x200) 5 
= : • prayjmuJe • 
= : 1 ZAKŁAD D08WIADCZALNY PlAP, I 
. = I Lód:i. uL Podrzeczna 19, tel. 598-'72. : 
• • ••• „„ ••••••••• „.„ •••.• „ ................ . 

OGŁOSZENIA DROBNE 

• i DYWANOW -

Ili 
im. „TADKA AJZENA" w lodzi, 

Ili . Można by zacząć relację z tej wystawy od przytoczenia 
liczb (ilość uczestników, eksponatów prezentowanych dys
cypiln itd.), bo przecież miałyby one swoją obiektywną wy
mowę i byłyby na miejscu przy takiej mnogości nazwisk 
i prac. Ale nie one wydają się najważniejsze. Przechodząc 
kolejno obok poszczególnych grup eksponatów, ulega się 
jednemu nieodpartemu pragnieniu: cllcialoby się to wszy
stko posiadać na własność, mieć u siebie w domu. Takie 
opinie i wrażenia słyszeliśmy od wielu zwiedzających 
III Wystawę Sztuki Użytkowej Okręgu Lódzklego ZPAP. 
Znajdują one potwierdzenie również w księdze pamiątko
wej. 

m1e.i.sca prezentow!<le1 d-066 
skąpo. Ciekawe jest zestawienie 
prac dwu artystów: należącego 
do starszego pokolenia - J, 
Trelińskiego i młodego plasty
ka - Jaikuba Er o-la. Jego pla
kat do filmu „Epilog norym
berski" uderza ekspresją w11-
razu. 

• ul. Kilińskiego 102. 

Ili 
Oferty z przedsiębiorstw pań-
stwowych, spółdzielczych i od 

.

111 

osób prywatnych przyjmowane 
są przez dział zaopatrzenia 

• fabryki. 

• 

Ili 
• 

Ili 
• 
llJ ===·===·=·===·===·=· 

U KOGO ZGAŚNIE ŚWIATŁO 
1. W dniach od Z do 9, XI. br. w godz. 6.30 

do 11. 
ulice: Armil Ludowej od Jaracza do Narutowicza. 
2. W dniach od 3 do 30. XI br. w godz. J.w. 
u).ice: Rzgowska od Kosynierów Gdyńskich do 

Ustronnej, Józefowska, Faszynowa, 
Wschodnia w Starowej Górze, Paradna, 
Walecznych. Przednia, Parterowa, Ochocza, 
Józefów, Kolumny, Przełomowa, Mroźna, 
Cegielniana, Obszerna, Franciszka, zwrotni
kowa. Leszczowa, Kutnowska, Emerytalna, 
Magnesowa, Narewska, Dobrzyńska, Zamoj
ska, Rozległa, Eleonory, Gliwicka, Kotwicz
na, KoralO\Ą·a, Stepowa. 

3. W dniach Od li do 13. XI. br. w godz. J.w. 
ulice: Lipowa oci Próchnika do Zielonej, Żerom

skiego od Próchnika do Więckowskiego, al. 
1 Maja od Żeromskiego do Zakątnej, 

4. W dniu 15. XI. br. w godz J.w. 
ulice: Wschodnia od Narutowicza do Jaracza, Ja-

racza oCI Piotrkowskiej do Piramowicza, 
Kll!ńsklego od Narutowicza do Rewolucji. 

5. W dniu 16. XI . br. w godz. j.w. 
ulice: Limanowskiego od nr 115 do 

skiej, Kwi<i-zyń.ska. 
Kwidzyń-

6. W dniu 17. XI. br w godz. 
ulice: Obornicka. Kwidzyńska, 

wiedliwa, Limanowskiego 
Sprawiedllwej. 

j.w. 
Malinowa, Spra
od Malinowej do 

„SKODĘ-Spa.rtaik" po ka- MALŻESSTWO bezdliiet
pitalnym rernone!e ne po.sz.u.kuoe su,bloika-
sprwdam. Ma.!ino•wa 5. to.nskiego po1koju. Dzwo-
tel. 572-00 ?.124 Il nić l&-18, tel. 3GI>-23 

„VOLKSWAGENA 1200" SAMODZIELNY po.kój do 
sprzeQ~.m. Kilińskiego 85 wynajęcia. Wr:oosińska, 
go.dz. 8-17 (wa.rs•ztM sa- Piott~kowsoka 143-15 
mochodowy) 21191 I( POSZUKUJĘ niekrępu

jącego pokoju. Oferty 
„2712" Prasa,, Piotrkow
ska 96 

MALZESSTWO bezcW.et
ne poszukuje mies.z<ka

GABAZ o<lstąplę - śród- nia subJo.kaoto-ns.kJego w 
mieście. Telefonować: l;cxki. , Otert;y ,,.f.71J5" 

MOTOCYKL „A wo Sim
SOoll", stan obojętny -
kwpię. Paibia.nleka 177, 
tel. +46-M 2681 g 

230-1>3 2723 Il Pr~sa, PiobrikOW$kll 96 

GARA.ŻU na Teof!lo>wie PANA przyjmę do su.b
poszu,kuJę . Tel. 261-83 loika•to.rsklego pokojou a

LOKAL 40 m kw. (slla. 
świa.t.lo)_ do wynajęcia . 
Wiaidom-0.ść: Zgl-erz. tel. 
16-38-24, po g-0-dz. 1' 

ra.z wyinajmę aaraż. Tel. 
528-117 2685 g 

2 PANOW przyjmę na 
m ieszJca nia - oen.tiru:m 
263-20, godz. 12-15 
. 

Cóż więc pokazali nasi p!a• 
st:l'cY? Przede WSZY\Stkim bo
gactwo różnego rodzaju tkanin . 
są tu projekty 1 fragmenty 
tkanin odzieżowych wykonanych 
z jedwabiu, wełny, syntetyków. 
Są hatty, gipiury, chusty, apa
szki i szale. są także tkaniny 
dekoracyjne i oryginalne w 
formie tkaniny unikatowe. Ich 
autorzy, wszyscy zresztą do
św1a,dczenl p~ojektanci przemy
słowi, mają w bardzo wysokim 
stopniu opanowaną sztukę wy
korzystywania walorów surowca, 
jakim dysponują dla swych za
mierzeń artystycznych. Uwaga 
ta dotyczy również projektów 
odzieży (rysunki l modele) wy
konanych przez Mirosławę Sze
rypo-Bryszewską z Zakładów 

· im. M. Fornalskiej (popular-

prezentuje m. in. Barbara Ur
bańska-Miszczyk. Naszą uwagę 
zwróciły jej wazony o smuk
łych, jakby niekończących ~ię 
szyjkach, mieniące się odcie
niami czerwieni al bo szafiru. 

Jednym z okazalszych dzia-
łów wystawy jest biżuteria. 
Wykonane z metalu, zdobione 
szkłem, bursztynem, czy łącw
ne z drzewem lub plastikiem 
obroże, wisiory, naszyjniki, pa
ski, przyciągają uwagę zwie
dzających. Poziom artystyczny 
tych ozdób jest bardzo wyrów
nany i trudno powiedzieć, któ
re z nlch są właściwie najlep
sze. Czy nagrodzone medalem 
prace Ewy Gralak-Jurczak, czy 
wyróżniające się subtelnym or
namentem wzory Katarzyny 
Szczepaniak, czy też nieco sur-

Nieporozumieniem Jest paka• 
zanie fotosów malarstwa 
ściennego Lecha Kunki, któ
rym artysta ozdob!I Bibliotek~ 
Unhversytecką. Te mi.niabU.rowe 
zdjęcia nie spełniają nawet 
funkcji Informującej, co jest 
jawną krzywdą dla artysty. A 
jeśli zahaczyliśmy już o pasy
wa, to szczególnie przy okazji 
obecnej wystawy warto przy
pomnieć o potrzebie rychłego 
zorganizowania w Lodzi gale
rii z prawdziwego zda·rzenia. 
Bo trudno przecież tłumaczyć 
każdemu z osobna, że tak jak 
nie zatańczy się „Jeziora łabę
dziego" w M-3, tak nie ma co 
liczyć na oszałamiające efekty, 
wciskając do sali, w której 
można zmieścić ledwie wysta
~-ę ~ndy'Wid<ua.lną, praice kilku
nastu artystów. 

L, HOSZOWSIU 

nych „Emfor"). Osobną gruPE: 
stanowią dywany. Wśród nich 
szczególną urodą wyróżnia się 

realistyczne w pomyśle realiza- ~M111'1ł'l~WWINWMl~~MM~'>! 

„Turecki" - Stefanii Olszak, 
nagrodzony zresztą medalem. 
Szklane formy dekoracyjne 

cje Iwony Mroziuk. 
Na ekspozycję w Parku Sien

kiewicza składają się również 
plakaty i druki reklamowe, ZI' 
W2lględu chy'ba na szczupło.ść 

. Klub Przyjaciół Filharmonii 

J 
ak już Informowaliśmy, przy Towarzystwie Przyjaciół 
Lodzi powstał Klub Przyjaciół Filharmonii. Niedawno 
odbyło się pierwsze spotkanie ze słuchaczami zorga
nizowane przy współudziale Filharmonii Lódzkiej. Spot-

kania te mają mieć charakter stały, a Ich celem jest zbl!
żenie słuchaczy do muzyki symfonicznej w ogóle, a do mu
zyki nowoczesnej, szczególnie polskiej - w szczególności. 
Mamy bowiem w tej dziedzinie poważne światowe osiągnię
cia, których przeglądem jest doroczna Wanszawis.ka. Jesień. 
Jej zresztą poświęcone było pierwsze inauguracyjne spotka
nie z doc. Franciszkiem Wesołowskim, prorektorem PWSM 
w Lodzi. 

To pierwsze spotkanie należało tematycznie do cyklu, 
I który omawiać będzie ważniejsze wydarzenia z dziedziny 

muzyki symfonicznej w kraju I w świecie. Inny cykl pre
lekcji nawiązywać będzie do bieżącego repertuaru Filhar
monii. Kolejny kierunek działalności, to spotkania z soli
stami występującymi w naszej Filharmonii. Autorami pre
lekcji dwóch pierwszych cyklów będą profesorowie wyi
szych uczelni muzycznych naszego miasta, m'uzykolodzy, 
kompozytorzy, krytycy muzyczni. 

Jtrż 11 llstopada . przewidziane jest następne spotkanie. 

Lódzkie 
Spotkania 
Teatralne 
w grudniu 
Doroc.z,ne ósme już z ko

lei Ł6ciz,kie Spotkania Tea

tralne, odbędą się ·w dniach 
17-19 grudnia br. Impreza 

ta jest najpełniejszym i naj

reprezentatywnym 

krajowym festiwalem tea~ 

trów studenckich. Zakwali

fikowane do niego zespoły 

będą się ubiegać dla swych 

spektakli o Nagrodę Roku 
1971 i miano Najciekawsze. 

go Przedstawienia Roku. 

Przypominamy, że w roku 

ubiegłym, na VII ŁST po

jawiły się m.in. takie przed

stawienia jak „Śpada.nie" 
(Teatr STU, I nagroda), „W 

Dr ZIOMKOWSKI - s.kór- MEBLE w dobrym .sta
ne, weneryc:r;ne, 18-19, nie: gaibin~ I &talowy 
Piobr.lroWl&ka ~. o-prócz - spr~ectam. Tel. 302-25, 
sobót 1634 g po godiz. 18 2693 g 

GOSPODARSTWO 1,37 ha SILNIK l m-06t tylni do 
- u.d.rzeW!o.ne gp.rz;eda.m. „M-0.skwtcza 400" sprze· 
Proboszcrewice 'o dam. Więckowskiego 01 
DZIALKĘ leśn11 w so- m. 35 2678 g 
k<>Lni<ka.oh Jtu,pię. oterty ----------
„2680" Prasa, Pioitl'kO'W- LADNE flliterko 

POKOJ w doonku jedno
rodJllinnym do wy.naję
cia. Rumuńska 5-d 

podczas lrtórego prof. Roman Iżykowski wygłosi prelekcję 
o muzyce kameralnej. 20 llstopae1a .- spotkanie ze Stefanl11 
Woytowicz. W początkach grudnia dyrekcja Filharmonii po· 
dzieli się ze słuchaczami wrażeniami z podróży naszych fil· 
harmoników do Wioch oraz przedstawi zamierzenia progra
mowe na rok przyszły. W połowie grudnia planowane jesl 
też spotkanie z Carlo Zecchim - światowej sławy dyrygen
tem. W styczniu roku przyszłego klub zamierza uczcić rocz
nicę śmierci Grażyny Bacewlczówn~· wieczorem poświęco
nym jej twórczości, zaś w lutym 1972 r. obchodzlć będzie 
uroczyście 162 rocznicę urodzin Fryderyka Chopina. 

Rosz, 

ł rytmie słońca" („Kalam

~ bur") „Wprowadzenie i do ••• " (T~atr Osmego Dnia). ~ MLODE małżeństwo po- 1 
&ZU•ku.j e pokoju sublo-ka
torskiego z wygo-e1ami. 
Oferty „26li2" PraJSa, 

i (kat) 

--. ......... ~7Rlllll7R119111191117Rl•7F--~tL--.~„111117Rlllll ... _7R'-!llFllllllllllllllll ...... _„ .... Plll9'11111Q_.ldrij -~~ 
BEZDZIETNE małżeństwo Piotrkow&ka 96 
s.tu<!enckie poszu•kuje po- FRANCUSKI, r-0syjski 
koju. Ofel'ty „2721" Pra- cLl-a dorosły-eh, tel. 603-00 
sa., Pio>trkow&ka 96 Po.tto<wicz 

&ka. 98 skie, &przed.am. 
bułga.r
Wsctio-

1678 g 5 PLACOW - aprzedam. dnia 57-4.A 
Ja.n Sk<>czylais, Dąbro- ----------
wa. U p-'ta. Ksa.W41róW GDAl<il'SK: spr~am Wił· 

lę 6~.iJz.ibową, blisko mo
SZNAUCERY średnie - rza, części<JW<J nie wy
szczeruęta r6<1owo<1~ k<>ńczooa , na,dają·ca aię 
po wielo•krotnie zlotych 111..a kawiar.ntę, cll!k.iernię. 
medaJista.ch sprzedam. Pośrednri-cy wyklucz.en!. 
Lu.blin, Bogu,slawskiego Oferty Biu•ro Ogłpszeń 
27, ~I. ł17-19 7791 k GdJańsk G-1Wi>7 7793 k 

MALŻEŃSTWO z dzle-c
kiem poszUJku.je pokoju 
nielcr-ępu.j11-cego na 2 la
ta. Oferty „2'118'' Prasa .. 
Pi0otr'1rowska 96 

POSZUKUJĘ samodz.telne
go po>kooj-u z c.o. na 3 
miesiące. Piaitne - .z góry. 
Of eroty „271l6" Prasa.. 
Piot.rkow.s.ka 96 

' 
Sprzęt laboratoryjny I 

KUPUJEMY 

T 
OD 8 XI. BR. 

przy ul. Przybyszewskiego 46 
MHD ART. CHEMICZNYMI i GOSPODARSTWA 

DOMOWEGO 

nabywcom 

oferuje 
indywidualnym i zakładom 

między innymi: 
APARATY + KOLBY + CHŁODNICE 

pracy 

PlPETY + ZLEWKI (o różnych pojemnościach) 
i inne artykuły w szerokim asortymencie. 

MATEMATYKA, fizyka· -
korepet;ncje (w do.mu 
ucznia.) Luifniaik, Zacho
dnia 27a-4 2699 E . 
MATEMATYKA, fizyika 
- ko·repetycje, magister 
Bu.ryisz, tel. 587-85 

KOREPETYCJE języka 
rosyjski-ego - s-tudentka 
l"'USY{!Y'Styki. Tel. 819-77. 
po>k. 53, Kolasa 

OPIEKUNKA do ro·czne
go dzieoka potrzebna. 
Biela;ń.s.ka 29 (1przy No
wotki) po 17 278D g 

PANI d·o go<to>Wanla o
b ia<i·u dla d wóc-h osób 
- potrzebna. Tel. 388-04 

POMOC do trzyletniego 
dziecka po,tr:z.ebna. Bocz-
kow1Ska, Więoko>wski-ego 
n, m. ~ ~91g 

POTRZEBNA opiekunka 
do dzi<?Cka. Lódź, Tuwi
ma 84 m. 17, po go<loz. 16 

ZGINĄL pies boikser żół
to-bia,ly. Jest leczony. 
Obywa•teJsik.a :n, Czar-
necki 2704 g 

UNIEWAŻNIAM za.gu•bio
ną pieczątkę o brz.m ie
niu „Lw 2796 Janusz 
Go-lczyńs·ki, lekSJrz me.a. 
Zelów, ul. Sovkolna. 8 m. 
14" 2'701 g 

SZKOLA Tańców Cyru.i
&kiego Lódź , Kilińskiego 
46 , tel. 3~5-42. Kurs śro
dy - so•bo.ty, ro?.1poczę
cie 10 iistopa.da godz. 19. 
Zaip!.sy co<iziennie 

„CRYPTON" - ele.ktro
n-0my a.pa.rat wykrywa 
u.ste!1k.l w s Lln~kach sa
mocho-dCJłwych, regUluje 
zaiplo•ny i ga.:lm ~ki. Inż. 
su,pa<ly, Suwals.ka 24 . 
tel. 4'3~-78 2133 g 

Równocześnie 

Piotrkowskiej nr 

informujemy, że sklep przy ul. 
175 NIE BĘDZIE już prowadził 

· NAPRAWA lodówek - ce
ny i term-my pQISei.o.no
we rn.ż. Wysa.okii, 586~55 

sprzedcży sprzętu laboratoryjnego. 

• 

STRZYŻENIE ,psów w 
domu u klientów po ce
nach obniżonych. Za.mó
w>ił<n i a telefon iczne pod 
rn•r 348-79. Sp-mia Fryzj .
Ko.smety11:z.na. .,POćltęp•~ 

Obiektywem 

p1zez św zal 

Gdy u nas U
ście spadają z 
drzew, w Ar· 
gentynie zaczYna 
się wiosna. W 
stolicy kraju 
Buenos Aires od 
bywa się mię
dzynarodowy po 
kaz kwiatów. Na 
głównej ulicy 
Avenida 9 de 
Julio, z ·obu 
stron obelisku 
upamiętniające
go stulecie me
podległości Ar
gentyny, ulożo
no kunsztownie 
wykonąny dy
wan kwiatowy. 
Kwiaty przysła
no specjalnym 
samolotem z Bel 
gii. 

CAF - AP 
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DNIA 31. X. ~inąl pies SWIADKOWIE wypaodJku 
o wcza.rek aJzacki, cza.r- mo•tocyikllo·wego z dnia 2 
ny, podpala.ny. Pies jest wrześn,i a. 1970 r. na uli
w 11ra1kcie lee.zen.i.a.. Ucz- ćy Gda11ski·ei 15 pro.sze
ciwy zna.la.wa p.roszo.ny ni są () sko-ntaiktowanie 
o o<llpro>Wli·dŁenie Wrże~- ze Sta.niJs.lawą RY'bak, 
n!Jeńs•ka 46-4, blok 5Ia Ul!. Zacho·dnLa :!.7 m. 107 

PRACOWNICY POSZUKIWANI 

MURARZY-TYNKARZY, blachar:r,y-dekarzy, par
kieciarzy, ceramików. malarzy, Iastrikarzy J 
szklarzy zatrudni Lódzkle Przedslęblors&wo Budo· 
wlane w Lodzi, ul. Rzgowska 10:!, Bliższych I.n· 
formacji udziela dział zatrudnienia 1 płac, pokój 
35. 63811-k 

tNW ALIDOW przy produkcji tarówek samocho
dowych (gwarantujemy dobre warunki pr11cy), 
od kandydatów wymaga się do;>rego wzroku 1 
sprawności dłoni, oraz sprzĄtaczkt w pełnym wy
m i arze godzin lub na oół etatu 7.Btrudnl Spół· 
dzielnla Inwalidów „Inlam''. Zgłoszenia osobiste 
w sekcji kadr Sp-ni Inwalidów 1~1ft-.l.ódt, ut. 
Klllń1Jdeao 1a~ w 1od1, ~u._ ,-· .- , · -- ll498•k 

FREZEROW ma trei.a.rkl uniwersalne natychmiast 
zatrudnią Lódzkie Zakłady Remonlow~ Maszyn 
Poligraficznych. Lódt, ul. Narutowicza 3ł. Zgło
szenia przyjmuje dział ekonomiczny ref. kadr 
codziennie w godz. 7-1"5. 6450-k 

MECHANIKOW montażu ciężkich elementów, spa
waczy, ślusarzy mechaników urządzeń technolo
.glcznych. operatora na dtwlg samojezdny zatrud
ni natychmiast Lódzkle Przedsiebiorstwo Instala
cji Przemysłowych w Lodzi, ul. Brukowa nr 20. 
Warunki płacy do omówienia w dziale zatrudnie
nia I plac, pokój nr 10. 7578-k 

INŻYNIERA włókiennika na stanowisku kierow
nika farbiarni zatrudnią Zakłady Przemysłu Jed
wabniczego Im, Gen. W. Wróblewskiego w Lodzi, 
ul. Hipoteczna 7-9. zgłoszenia przyjmuje dział 
kadr i szkolenia zawodowego w godz. 7.30 - 15.30, 
tel. 582-00, wewn. 23. 7519-k 

KIEROWNIKA działu zbytu I eksportu z Wykształ
ceniem wyższym 1 praktyką, st. rewidenta księ
gowego k{)ntroll wewnętrznej z wykształceniem 
wyższym lub średnim I praktyką zatrudni po-
ważne przedsiębiorstwo państwowe pr.zemys!u 
masz7nowego w . śr.ódmieściu. Warunki wynagr o
dzenia do omówienia. Oferty należy składać pod 
n1.: 15z:i~k1 Prasa, Piotrkowska 98 • 



Prorok z Wyspy Diabelskiej 
N

iedawno ?ra.sa ~ra,ncu• 
sl!;a przypomnia?a o ci;to
wieku, który nosil mia
no „.pr0<rotka z Wyspy 
Dia,belskiej" i który zni
kną! w taje.m.ntczych o

kOolicmościach. Otóż opo<la.! 
Ca:v>enny, miejsca przymusowej 
pracy s•kazańców za na.jciętsze 
7i'brodnie, mies~a.l przez dz.ie
sl.ątki lat n iejaki Beniamin 
Ultimo. Utraymyiwa.l się z wy
robów ręko<l.i.ielniczych i d.roh
neg-0 handlu, mieszikal w o<l
o·se>bnionej lepiance, by1 zupel
.nym odJ\lJdiklem. 

cerki w odos<>bnieniu, t;zw. „po
jedynce". Ale sta.rania krew
nYch i przyjaciół, których miał 
wielu, o<lnio.sly skutek - Ulti
mo za.stal przeniesiony do 
wspólnego obozu karnego, po
tem i. wol niony z na ka.rem po
zo.stania na wys.pie, w k~ńcu, 

w ~o.ku 1933, ula.s.kawiony, 

Wy.s.i;iii DiabellSoką, a;budowal 
sobie leii»a,n.kę i tam zacząt 
prowa.dzić iście pustelniczy tryb 
życia. Na.zwano go prorok:em 
O·d chwili, gdy po wo.Jn1e ktoś 
pr.zyipomnlaJ w prasie pary!>kiej 
ów „Ltst otwa.rty" z marsyl
skiego dz:lenn~ka. W wLrze po
wojen,nym za.pomniano Jednak 
o „pro.roku z Wyspy Diabel
skiej", aż przypomniał się no
wyim „Ltstem otwartym". o-pu
blikoJW.a.nym w roiku .1947 1 za 
gaZJetą ma.rsylską powtórzonym 
w naJwiększych pismach Fran
cji Żą•dJna sensa.cji prasa za
mieśclla ten „list", przypomi
nając prze<lwo1 enną, udaną 

p.rzeP-Owiednlę Ultima, przypo
mnla.no też jego do.browolny 
powrót na Wys.pi: Diabelską I 
jeg-0 poprzednie, dramatyczne 
dzieje. W tym drugim liście 

Henia.min Ultimo pr;zewJd•uje 
kres mocarstwowości Franojl. 
prrepO'Wia.cia, że oderwą się od 
niej wszy:;tki.e kolonie, zarów
no na Blis.kLm Wsch-0dzie, jak 
w Afryce i 111aw-0lu.je rodaków 
do z.mia,ny P<>11tY'kl wobec tych 
krajów i ich ludów, „llllaczej 
będ,zie za późno". 

Dziś ~R.adło.tl"elewbji 

W początkach na.szeg<> wieku 
Ben!am!:n pelnil służbę w Tu
lonie, będąc <>ficerem ma.ry
nar.ki. Lu.bił się bawić, mia.I 
szczęście u k<>biet, po.z.naJ 11-
roczą tancerkę ka'baireto.wą, 

zwaną „Piękna Lis<>n" 1 zako·
chal .się. Nie wiedziaJ, oczywi
ście, że taincerka jest na slulŻ
bie niemieckiego wywiadu, dal 
się wciągnąć i w intymnyeh o
k<>liCllnośeiacb powierzy! ko.
chanoe jakieś tajemnice woj
skowe. Ko.ntrwywiad francu.s!<l 
;,na.kryl" w porę pięknego 
s:z:-piega i nieszczęsnego oficera. 
P<> d!ugotrwalym procesie „Pię
kna Llso.n" została wymienio
na za fra.ncu.skiego agenta. 
który „wpadl" w N!emc~ech 
lntimo natomiast zostaJ ska~ 
zany na dożywotnie, c1ę.żk:e 

ro.bo·ty na Wyspie D!a.t>ehsk1ej. 
By! to r<>k 1907. 

Przez lat piętnaśde praco,.val 
niesz.częs·ny a.ma.nt pięknej tan-

Ta,k więc po 26 latach poby
tu na Wyspie Diabelsklej i;>o
wrócil Beniamin U1timo do 
kra.j u ! o.siedli! się w swych 
stro·naeh rod,zinnych, pod Tulo
nem. Zna.lazl pracę, zaczęło mu 
się nawet nieźle powodi.ić, ad: 
w roku 193~ UJkaza! się jego 
„List otwa·rty" na lamach jed
n~ z wielkich gazet w Marsy
lii. W liście tyim pisa! byly ska· 
z.a niec, tż dos2edl do pt'Ze
śwla<lczenia, że świat i Fran· 
cja idą ku ka.tastro!ie, która 
będi.ie straszniejsza niż pobyt 
na Wyspie Dia.belsk!ej. Ultimo 
oświadczy!, że Wtraca ta.m , g.dyż 
nie może patrzeć. Jak kraj je
go zmierz.a ku ka.ta.strofie, wo
li być z dala o<I tego, co tu, 
we Fraincji. obserwuje na co 
dzień. Swój „tLst" za1kończyl 

Ultimi> słowami: „Fra.ncuzi. 
zmieńcie się. inaczej nie un:k
niecie wojny, która będi.!e dla 
was straszliwą próbą. Będzie to 
wd}na, którą wyiwo.la milita
ry'Zm niemiecki, a ro.zpocznie 
się o.na w roku 1938, najdalej 
w 19391", 

Nie omyill się Ultimo w S\\'Y<!h 
przewloyiwaniach„. .Tak na.pi
saJ, tak też zrobi!: wróci? na 

SRODA - 3 LISTOPADA 

PROGRAM I 

IO.OO W!ad. 10.05 „w leśni. 

czówce" - tragm. 10.25 Kon
cert pa.ranny. 11.00 „Zwrotki l 
odmiany". 11.20 Dedykujemy II 
z.mianie. 11.45 Publicystyka mię. 
d:zynarodowa. 12,05 Z kraju I 
ze świata. t2.25 Melodie i ryt
my. 12.45 Rolni.czy kwadrans. 
13.00 Dla kl. I i II „Ka.rolcia" 
i „KorallK". 13.20 Swojskie me. 
lodie. 13.40 Więcej, lepiej, ta
niej. 14.00 Reportaż literacki. 
14.20 Kompozytor tygodnia. 15.00 
Wiad. 15.05 Godzina dla d:ziew
cząt I chlopców, 16.00 Wiad. 
16.05 Alfa l Omega. 16.30 Popo
lud nie z młodością. 18.50 Mu. 
,zyka I aktualności. 19.15 z wy. 
dawnictw „Opinii". 19.20 Dob;-y 
wieci.ór, zaczynamy. 19.30 Kon. 
cert chopinowski. 20.00 Dzien
nik. 20.30 Radzieckie melodie 
rozrywke>we. 20.47 Kro.nika 
sportowa. 21.00 Ze wsi I o wsi. 
21.20 Rozmowy o wychowaniu. 
21.30 Kalejdoskop kultura.lny. 
22.00 Kompozycje chóralne M. 
Żeleńskiego 1 B. Pękiela. 22.20 
Odpo-wiedzi z różnych szuflad. 
22.35 „Tanec:z:ne pas z Budape
si.tu. 23.00 II wydanie di.lenni
ka. 23.10 Korespondencja z: za
granicy. 23.15 „Po raz pierwszy 
na antenie". 24.00 Wiad, 

PROGRAM n 
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I ta druga przepowiednia 
wnet zaci.ęla się .spra wdi.ać i 
ot>ecnie, gidy przypomniano w 
j.ednej z garet pa.ryskich o 
„~ror0<ku z Wyspy Diabelskiej", 
przewidywania jeg<> już dawno 
zo>Slta!y w pełni pr.zez przeb'.eg 
wyda.rzeń potwierdzone. Nikt 
nie wLe co się staJo z sam<>ini
kiem z wyspy - informacje o 
jego a:niknięc!u są nie.pev, ne. 
przeczą jedna drugi~. Niektó
re mówią o śmierci „pro-roka", 
inne glioszą, że wyjechał on 
jednak i g.di.ieś przepa<ll. W 
każ.dym rai.ie dalsze losy Be
niamina Ultimo po o.publikowa
niu dru.giego „listu" okryte są 

tajemnicą.„ (Interpress) 

9.30 Wiad. 9.35 Zielone sygna
ły. 9.50 Z różnych stron Kraju 
Rad. 10.10 Skoczne melodie. 
10.25 Aud. o twórczości E. Ka. 
zak1ewici.a. 11.25 Komp<izytor 
tygodnia - D. Szostakowicz. 
12.05 z kraju 1 ze świata. 12.25 
Utwory skrzypcowe. 12.40 (L) 
- komunikaty. 12.45 (L) „Po<! 
szta.ndaram! rewolucji". 13.00 
(L) Skladanka muzyczna. 13.40 

; . . 
: 
= : 
i 
~ 

ZAPRASZAMY 
DO UDZIAŁU„. 

w naszym nowym konkursie, 
który przebiegać będzie pod 
ha.SI em 

„CZY ZNASZ FILM 
RADZIECKI" t 

„Zrękowiny w U psa Il" 

Wielkim wydarzeniem tegorocznego „Ja7JZ Jamboree" ł?YI 

występ słynnego Duke•a Ellingtona z 21-osobową orku•
strą. Duke Ellington z jazzem zetknął się podczas I woJ· 
ny światowej. Pierwszy sw6J zesp61 stworzy! pod koniec 
lat 20-tych, a pierwsze swe f\Uropejskie tournee odbył w 1933 
roku. Od tamtej pory Ellington i jego orkiestra zaJ.muJą 

regularnie czol<>we miejsca w plebiscyt.ach najpowaznlej
seyeh pism jazzowych świata. Nagrali już niezliczoną ilo'ć 

płyt, koncertowali w dziesiątkach kraj6w. We wrześn.lu br. 
big-band Ellingtona przyjmowany był entuzjastycznie w 
Związku Radzieckim. 

Dla. zwycięzców przewidzia
ne są liczne atrakcyjne na
grody m. In. zegarki, apara· 
ty fotograficzne, odbiorniki 
tranzystorowe. 

SZCZEGÓŁY JUŻ 
W NAJBLIŻSZYCH 

DNIACH I 

fragm. 14.00 W!ad. 14.05 Gra 
kapela Namysłowskiego. 14.25 
Gra Ork. V. Silvestra. 14.45 
Błękitna sztafeta. 15.00 Utwory 
mistrzów baroku. 15.40 Muzy
ka chóralna XX wieku. 16.00 
Wiad. 16.05 Koncert roi.rywko
wy. 16.45 (L) Aktua•lnoścl lódz
kie. 17.00 (L) Aud, dla dzieci pt. 
„Co to jest pleśń". 17.15 (L) 
Spiewa chór „Harm{)Ollia''. 17.30 
(L) „Migracja". 17.45 (L) ,.Ama
zonki'', ,Polanie" 1 „Trubadu
rzy". 18.20 Sonda. 19.00 Echa 
dnia. 19.15 Lekcja jęz. franc. 
19.31 „Smo.k" sluch. 21.01 
Mui.yka. 21.25 „Jazz od ~r<>ntu 

I o<I kUChni". 22.00 Z kraju i 
ze świata. 22.30 Wiad. sport. 
:?.2.33 Gra Ork. Cyir1la Sta.pie
to.na, 22.45 "°""'iazdy dawnyich 
scen operowYCh". 23.15 Uniwer
sytet Radiowy. 23.25 Wiąz.ankl 
melodll. 23.50 Wlad. 

PROGRAM m 
Na zdjęciu: D, Elllngton ro1Azlela autografy, 

CAF - Radkiewicz 
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12.05. z kraju f ze świata. 

12.25 za kierownicą. 13.00 Na 
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STRESZCZENIE POWIESCI 

W salonie hotelu „Salomon" w Jerozoli. 
mie, panna Sara King oraz dr Teodor Ge. 
rard prowadi.ą ze sobą towarzyską rozmo. 
wę. 'w pewnej chwili, zjawia się tu rodzi. 
na amerykańska - stara, opasła, schorowa. 
na, pani Boynton, jej starszy syn z ż001ą, 

syn mlods2y oraz dwie c6rki„ Panna King 
przyznaje że rozmawiała już z młod~zym 
s.ynem pani Boynton w pociągu. „co sklc>lli
lo panią do tego?" - zapytał dr Gera.rd. 

• * • 
~ Nic specjalnego. Często wdaję się w 

rozmowy z towarzyszami podróży. 

Wzru-szyła ramionami. fo.teresują 

mnie ludzie i wszystko, co robią, myślą, 

czują. 

- Można by rzec: bada .ich paini pod 
mikroskopem. 

- Coś w takdm mniej więcej sensie -

przy.znała bez wahanda, 
- A jakie wrażenJe odllJiosła pani w 

tym przypadku? - zapytał Francuz. 
- Powiedziałabym„. Raczej dziwne. 

Przede wszystkirą chłopiec zarumienił 

się po uszy. 
- Objaw godny uwagi, prawda.? 
Sa.ra pars.!Qnęła śmiechem. 
- Czy pańskiim zdaniem zląkł się, że 

ma do czynieniia z dz.iwką, która robi 

mu awa·nse? Nie. N.ie z.daje mi się. Męż

czyżni łatwo wyczuwają takie rzecz.y, 

Prawda, panie doktOI"Ze? Pytająco 

spojnała mu w oczy, a Fraru:uz przy

taknął ruchem głowy. - Odniosłam :;pra

żenie, że.„ Jakby to sformułować?„, Że 

Przełoiył: 'l'ADEUSZ JAN DEHNEL 

on jest pod•niecony, nad miall'ę pod.nieco· 

ny, a jednocześnie pełen strachu, Zdzl· 
wiłam się, bo zazwyc.zaj Amerykam.ie są 

bardzo pewnd siebie, o.pa.nowan.i. Prze

ciętny amerykańskii dwudzńe&tolatek jest 

bardziej wyrobiony i życie zma niepo

równanie lepiej i!liż młody Ang1ik w tym 
samym wieku. A o.n mus.i miieć więcej 

niż dwad.zieśoia la•t. 
- Powiedziiałbym, dwadzrleścia kzy 

1ub cztery - wtrącił doki;()[' Gerard. 

- Aż ty'le? 
- Tak mi się zdaje. 
- Za.pewne ma pa.n <słuszn.ość, ale.„ 

Ale mnie wytlał się dużo młodszy. 

- NiepraiwidŁowe przystosowa•nie umy
słowe. Utnymujący się długo czyn.nik 

infan.tylny. 
- Aha! Więc oceniłam go właściwie! -

z•awołala z ożywieniem. - Zmierzam do 
tego, że jest w nim coś ,o.ieno;rma1nego. 

Prawda? 
F ,ranouz uśmiechnął się ina myśl o jej 

ży•wym zaiinteresowain.iu. Niez..nac.znie 

wzruszył :ramio.nami. 
- Droga pani - powiedzii.ał. - Kto z 

illas jest .zu,pełnie :normalny? Ale w tym 

przypadku z pewnośoią wystęipu6e jaltiś 

s·tain nerwicowy. 

- Spowodowany przez tę okro.pną ba

bę! To peWllle! 

- Ta okropna baba bardzo silę pani 

nie podoba, prawda? 

- Bairdzo! Ona .• , ona ma ta.kJie de 

oczy. 

- Niejedrua matka miewa :złe oczy, · 
kiedy jej syn zaczyna interesować się 

uroczą, młodą dziewcz.yiną - bąknął -z 
uśmiechem doktor Gera,rd. 

SM"a Kii:ng i!ljecierplilwie wiz.ruszyła ra

mionami. Francuzii są wszyscy tacy sa

mi! Mają obsesję IIla punkcie seksu. Ale 

jako sumdein:ny psycłiol-Og musi przy.znać 
sama, że właśn.ie seksu należy sz.u!kać u 
po-dłoża większości spraiw lurlz,kich. Za· 

myśliła się i po chwlili ociknęła :r~tow

nie. 
Raymond Boynto.n przieszedł obok niej 

ttn.ierzając cl.o stołu, z k,tórego wziął ja

kiieś czasopismo. Kiedy WU'acał spojrzała 

nań i odez.wała się półgłosem. 

- Ba.rdzo pa.n dziś rz:ajęty Zlwliedza

niiem? 
Rzuciła pierwsze słowa, jakie prz.y

szły jej na myśl. Oiekawa była reakcji 

chłoipca, niie jeg<> odpowiedzi. 
Raymond przysta.nął nagle, niby ner· 

wowy koń, który wyłamuje się przed 
przeszkodą. Zaczerwlieniił się i skJerowal 

lęk~iwy wzrok ku centraLnej pootaci r<>· 

dzi·nnej g•rupy,. 
- Co?„. Ja?„. A tak„. 
Urwał, odwróoił się a· jak dźgnięty 

ootrogą pomknął do swo.ich :z: czaso

pismem w podniesionej ręce. 

Groteskowa karyka·tura Buddy, wy
ciągnęła dłoń tłustą i opuch•niętą i, jak 
zauważył doktor Gerard, sięgając po 

czaso-pismo spojrzała bystro w twarz sy· 

na. Burknęła coś - z!i.pewne i!lieartyku

ł<>waine słowo podziękowaniia. Póź,niej 

p<Jwohl odwródła głowę i złym spojrze

niem objęła Sarę. TwaTz miała pozba

wJoną wszeJ.kliego wyrazu. 
Pa.nna King s·pojrzała :na zega•rek. 
- A to dopiero! - rz:a•wołała. - Jest 

znacz.nie późniiej niż md s.ię .zdruwało! -

Wstała od &tolika. - Dziękuję, pam.ie 
doMorze, za posta.wioną mi kawę. Już 

idę, Mam do naipisa'llia kii1ka listów. 
- Liczę, że spotkam pa'lllią jesz.cze. 
- O, tak! Może zdecyduje s•ię pa•n na 

tę wycieczkę do Petry. 
- Postaram się a; pewinością - o.l)iecal 

Fra>!lcuz. 

(4) (Dalszy ciąg :nastąipi) 

olsi.tyńsk!ej antenie. 15.00 Se
zonowy narzeczony - gawęda. 

15.10 Album muzyk! uniwersal
nej. 15.30 Ekspresem przez 
świat. 15.35 N plus T - czyli 
nowoczesność I technika. 15.50 
Rzadkość - przebój instrumen
talny. 16.15. Piosenki z czte
rech krańców świata. 16.45 
Nasi. rok 71. 17.00 Ekspresem 
przez świat. 17.05 Quodlibet. 
17.40 Przebój za przebojem. 18.10 
Herbat.ka przy samowar:z:e. 18.30 
Ekspresem pt'Zez świat. 18.35 
Mój magnetofon. 19.00 „C1chy 
Don" - odc. 19.30 Nasze na. 
grania. 19.45 Polityka dla wszy_ 
stklch. 20.00 Reminiscencje mu
zyczne. 20.45 Teatrzyk „Zielone 
Oko" - ,Morderstwo w my
śli" - sluch. 21.10 Rytm i pio
senka. 21.30 MagazY'Il entu,zJa
stów. 21.50 Claudio Monteverdi 
- „Orfeusz". 22.00 Fakty dnia. 
22.08 Gwiazda siedmiu wieczo
rów - Jim Reevers. 22.15 Trzy 
kwadramse jazzu. 23.00 Elegle 
greckie, 23.05 Muzyka nocą. 

TELEWIZJA 

PROGRAM I 
9.55 Historia dla klas VIIiI -' 

La.ta trzydi.ieste (W), J 0.30 
„Adiutant jego eksoelencji" -
cz. I - ~adziecki !blm seryjny 
(W). 11.55 Dla szkól: Historia 
- dla ]!;las VII - Noc llsto.pa
dowa (W). 13.00 Wybieram1· 
i.awód (7. Karoow1ic). 13.215 Spra· 
wo>Jdanle z .rewanż-0n.vegi> me
czu pliki n<>Znej w ramach 
rO'ZSlry>wek o Pucha,r UEFA 
Ut Ara<! Za.głębie (Wal
brzych) (z Bu.karesztu). W prz~ 
r\\·1e meczu o.Je. 14.15 ,,.Krwio
dawcy - Bułgaria" (W). 15.51,i 

Politechnika TV: Ma.tematyka 
kum przygootowawczy Permu· 
tacje, KombinacJe. Wzó.r New
tona (z Wroclawla). 16.28 TP.• 
lereldam.a {L). 16.JO Dziennilk 
(W). 16,4-0 Dla młodych widzów 
- Galeria na medal - Klub 
Kluci.n!1ków - Zrób to sam (W). 
17.30 Sprawozdanie z l't'lwanża. 

weg<> meczu pl!bki no.żnej w ra
mach rO•ZJgryi~ o P\IJChai" 
UEFA Legia (Warszawa.) - Ra· 
pid (Buka.re.sz,t). W pnerwie 
mecziu ok. 18.rn Wiad0om-0śc:i 

dnia (L). 19.20 Dobra,n<>c (W). 
19.30 Dziennik {WJ. 20.05 „Adiu• 
tant Jego eikscelencj!" - radz.. 
film seryd ny część I (W). 2-1.15 
PKF (•WJ. 21.25 Swiatowid (W). 
21.55 „Ogród milości'• - lll 
program :z cyklu: Wieczór z 
Pantomimą (z. Wroclaiwlfa). 2.2.:s 
Dziennik (W). 22.45 Politeclvn!· 
ka TV : Matematyka. k\Ll's p.rzy· 
go1owawci.y ~powt. z Wrocta
wia). 23.20 Po.li1echnika TV: 
MatematyJca ku1rs p.rz.ygotow. 
tpQwt. z W.rocla.wia). 

PROGRAM U 

17.:M Po.I~ f!dim dodrumental
ny - 1) Wysze.dl w jasny po
go<lny dz.i·eń, 2) Pamięć wiecz
nie żyiwa, (•W). 18.20 ,,Na pr.zy· 
klad Pula.wy" - Uniwersytet 
T{)IWa.raystwa. W1edzy Pow.szech· 
nej (W). l8.415 Walter and Con• 
nie ('5) - lekcja Jęz. a.ng, 19.20 
Do.bra•noc. '19.30 DmennLk. 20.05 
Myślę więc Jestem z. cyik:lu: 
„D:z:ieje dram.atu". 20.50 M go
dzimy. 21.-05 „Homo sapiens". 
21.35 En :fu'ancais (5) powt. lek· 
cdi języka, franc. 22 .00 „Chmu!"
na j.esień" - odc. IX, seryjny 
film jugosł. 

2.130.865 zł 
TO NAJWYŻSZA WYGRANA 

W TOTO - LOTKU OD 1958 ROKU 

wylosowana naturalnie w ŁODZI 

24. X. 1971 R. PADŁA W RADOMSKU 

KOLEJNA WYGRANA W TOTO LOTKU 

w wysokości 

560.703 zl 
• 
Od dzii l\a tema\ tumu 1polec?.no-pot\· 

tycznego w propagandzie odby• 
"7ać &l~ będ4 w kinie ,,Lutnia'', 

li Ogólnopolskł,._ ____ <L_. 
8_„ 

Przegląd Filmów 
Społeczno-Poł1tycznych 
Dziś rozpoczyna się w Lodzi 

II Ogólnopolski Przegląd Fil· 
mów Społeczno-Politycznych, 
który trwać będzie do 5 bm. 
Uczestniczy w nim kilkadzie
siąt filmów krótkometrażowych 
zrealizowanych ?rzez WFD, 
WFO, Wytwórnię Filmów „Czo
łówka", Telewizję Polską I 
PWSFTviT oraz wytwórnie za
graniczne. 

Wszystkie przedstawione do 
konkursu filmy podzielono na 
3 grupy. Pierwsza nosi tytuł: 

„Z problemów budowy socjali
zmu w Polsce", druga „Swiat 
współczesny konfrontacje, 
problemy", trzecia „Z historii 
polskiego ruchu robotniczego". 
Głównym organizatorem prze

glądu jest Komitet Lódzki PZPR 
- Ośrodek Propagandy, Poka
zy konkursowe oraz sympozjum 

Wlamywacz
higienista 

Policja zachodnioniemiecka 
poszukuje włamywacza - pe-
danta na punkcie przestrzega
nia zasad higieny osobistej. Po 

„Zimmer Theałer" 
w Klubie Studentów 
Dziś w Klubie Studentów Lo• 

dzi (Piotrkowska 77) wystąpi o 
godz. 20 i 22 „Zimmer Theater" 
z Tilblngen (NRF), Goście 
.przedstawią spektakl ;,Wycho
wanek chce być opiekunem" 
wg. Petera Handkego. 

10-kg zloly 
samorodek 
Na póbwy1Spie Cz.UJkotxka (Sy· 

beinia) dotlwnaono 1niberesudącego 
odi~ryicia - ge0<looi.y wydobyli 
i. ziemi st\llkilo.g•ram>O'\\"ą bryłę, 
skla>dającą slę z kryszlalów 
kwa.reu,, a.nseinopiryitu i złota. 
Za wa.rto.ść te~ osta.tn.'.ego o
kreśla się na dZlleslęć kilogra
mów, W rejoonie syberyjsk.'.ej 
rzeki Ko!y:my, 111a.te>miast zna
leziO<llo brYlę 'LlO<ta wag.i dwóch 
kilogramów, 

W tylCh samych o.koUcach 
znajdl•wano ju.ż ,,.-.ięks.ze zlo·te 
samo.rod•ki, .na.jnowsz-e jednak 
zna.!·ez:sko ...,.·y·różnia s i ę niezw;f
kłym .ksz,tabtem - przypom::u 
pta.ka :z roz,posta.rtyJ!ll.i s.krzy
dtamJ.. 

każdym włamaniu przestępca pm••••••••••••• 
myje sobie ręce, czyści zęby 
szczoteczką, a czasem na\Vet 
goli się maszynką elektryczną. 
Grasuje przede wszystkim w 
Monachium. 
Włamywacz wtargnął do 68 

mieszkań i zrabował ogółem 35 
tys. marek zachodnioniemiec
kich. Jednej nocy pobił chyba 
rekord przestępczy - włamał 
się do 14 mieszkań nie budząc 
ani jednego domownika. 

BĄOZ HONOROWYM DAWCA 
KRWJI ZGLOS SIĘ DO NAJ. 
BLIŻSZEJ PLACOWKI PCK LUB 

STAC.n KRWIODAWSTWA 
(PUNKTU KRWIODAWSTWA) 

Dnia 30 paźdzler11ika 1971 r. 
zmarła śmiercią tragiczną 

S. t P. 

LEOKADiA 
śWITALSKA 

li: domu WOZNIECKA 

Pogrzeb odbędzie się na 
cmentarzu w _ Rudzie Pab~a-

nlc~iej w dniu 3 listopada 
br. o godz. 16. Pozostają po
grążeni w głębokim żalu 

MĄŻ, CORKA 1 RODZINA 
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